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– W związku z tym, że jest to urzą-
dzenie drogie, zwłaszcza mniejsze 
szkoły jeszcze długo nie mogłyby so-
bie pozwolić na kupno tak wspania-
łej rzeczy – powiedziała „GL” prezes 
Towarzystwa Nauczycieli Polskich i 
dyrektor PSP w Cierlicku, Barbara 
David.

Tablica interaktywna to urządze-
nie współdziałające z komputerem 
i projektorem multimedialnym. 
Projektory otrzymały szkoły wraz 
z tablicami. Cena jednego zestawu 
wynosi ok. 90 tys. kc. Chodzi wła-
ściwie o duży monitor, reagujący 
na dotyk specjalnego pióra, czy też 
palców. Nauczyciel prowadząc lek-
cję, obsługuje komputer i zarazem 
sprawdza pracę uczniów. Ucznio-
wie podczas prezentacji multime-
dialnej mają możliwość uzupełniać 
ją o swe uwagi, rysunki i notatki. 

– Bardzo cenimy sobie pomoc 
konsula generalnego, pana Jerzego 
Kronholda, bowiem dzięki możli-
wości korzystania z tak wspaniałej 
pomocy naukowej proces naucza-
nia jest bardziej atrakcyjny  i szkoły 
mogą zaoferować swoim uczniom 
bardzo ciekawy sposób podawania 
informacji – mówi B. David. 

Jedną ze szkół, które otrzymały 
tablicę, jest „małoklasowa” PSP w 
Łomnej Dolnej. Nauczyciele wła-
śnie zapoznają się z możliwościami 
tablicy. – Są one bardzo szerokie. 
Można przygotować lekcję i zapre-
zentować ją na tablicy, lub też za-
pisać ją na dyskach i dać dzieciom 
do domu, można też wyświetlać fil-
my lub zdjęcia – wylicza dyrektor 
Krzysztof Gąsiorowski. – Dzięki 
prostej obsłudze z tablicą mogą pra-
cować nawet przedszkolaki. 

Prezydent miasta Hawierzowa František Chobot ogląda nowoczesne wyposażenie izby przyjęć dla wypadków nagłych. 

SOBOTA – Zachmurzenie duże do 
umiarkowanego, lokalnie słabe opa-
dy śniegu lub marznącej mżawki. 
Temperatura w nocy od -3 do -7 st. 
C, w dzień od -4 do 0 st. C. NIEDZIE-
LA – Bez większych zmian. Temp.  
w nocy od 0 do -6 st. C, w dzień od 
0 do 4 st. C. PONIEDZIAŁEK – Bez 
większych zmian. Temperatura w 
nocy od 0 do -4 st. C, w dzień od -2 
do 2 st. C.

dącego właścicielem szpitala, pre-
zydent miasta Hawierzowa Franti-
šek Chobot, a także przedstawiciele 
kas chorych i okolicznych szpitali, 
oddano do użytku izbę przyjęć dla 
wypadków nagłych (tzw. urgentní 
příjem), centralny wielospecjali-
styczny oddział intensywnej terapii, 
nową salę porodową i wyremon-
towane oddziały: noworodkowy 
i położniczy.  Z ust kierownictwa 
szpitala, jak również wicehetma-
na, można było usłyszeć słowa wy-
rażające nadzieję, że skończą się 
nieprzychylne opinie mediów nt. 
szpitala.  – Powstało centrum, któ-
re będzie zdolne świadczyć opiekę 
medyczną najwyższej jakości – w 
zakresie medycyny operacyjnej i 
intensywnej – powiedziała dyrek-
tor szpitala Věra Kovářová podczas 

mowy inauguracyjnej. – Od nas, 
pracowników szpitala, zależy, by-
śmy zainwestowane środki zwrócili 
w formie opieki medycznej na naj-
wyższym poziomie. 

Izba przyjęć dla wypadków 
nagłych, z przyczyn oczywistych 
umieszczona na parterze, składa 
się z dwóch łóżek wyposażonych 
w kompletny sprzęt medyczny, 
służący do szybkiej diagnostyki i 
podtrzymania bądź przywrócenia 
podstawowych funkcji życiowych 
u osób, które zostaną do szpitala 
przywiezione w stanie krytycznym. 
Dlatego też karetka będzie mogła 
podjechać dosłownie pod drzwi 
izby, dzięki czemu pacjent błyska-
wicznie zostanie przeniesiony na 
leżak i podłączony do aparatów.

Ciąg dalszy na str. 3

HAWIERZÓW (dc) – W hawierzow-
skim szpitalu w czwartek święto-
wano. Po 7 latach został dokończo-
ny rozległy projekt inwestycyjny, 
rozpoczęty w 2000 roku. W trakcie 
ostatnich kilku lat, kosztem 579 
mln kc (większość tworzyła dotacja 
z budżetu państwa), oddano kolej-
no do użytku 8 sal operacyjnych, 
centralną izbę przyjęć, wyremon-
towano oddział anestezjologii i 
reanimacji, wybudowano aptekę 
szpitalną. 

Podczas czwartkowej uroczysto-
ści, w której udział wzięli m.in. Jiří 
Veverka – zastępca hetmana woje-
wództwa morawsko-śląskiego, bę-

GNOJNIK/WARSZAWA (mro) – Aneta 
Zagóra i Katarzyna Ručka, uczennice 
klasy 7. PSP w Gnojniku, reprezentu-
jące Zaolzie i RC, zajęły wraz z przed-
stawicielkami Ukrainy trzecie miejsce 
w konkursie Fundacji „Semper Polo-
nia” pn. „Ocalić od zapomnienia”.

Praca Zaolzianek pt. „Jan Kubisz” 
zdobyła uznanie 7-osobowego jury 
na czele z Maciejem Rymkiewiczem 
z Krajowego Ośrodka Badań i Doku-
mentacji Zabytków, w skład którego 
wchodzili fachowcy z Archiwów 
Państwowych, Towarzystwa Opieki 
nad Zabytkami, Polskiego Radia dla 
Zagranicy oraz TVP Polonia. Jury 
oceniało 40 prac nadesłanych z Bia-
łorusi, RC, Holandii, Kanady, Litwy, 
Mołdawii, Rosji, Słowacji, Ukrainy i 
USA. Do ostatecznej oceny zakwali-
fikowano 28 prac. Pierwsze miejsca 
zajęły wspólnie reprezentantki Moł-
dawii i Rosji, drugie Holandii.

CZ. CIESZYN (kor) – Co to właściwie jest globa-
lizacja i czy może ona stanowić zagrożenie dla 
społeczeństwa polskiego na Zaolziu i jego kultu-
ry? – o tym mówił w auli Gimnazjum Polskiego 
na styczniowym spotkaniu Mię-
dzygeneracyjnego Uniwersytetu 
Regionalnego Tadeusz Siwek z 
Uniwersytetu Ostrawskiego.

Gość MUR-u w swoim wykładzie stwierdził, 
że globalizacja to wprawdzie termin, którego 
nie znali nasi dziadkowie, ale samo zjawisko 
jest znacznie starsze i wiąże się m.in. z coraz 
lepszym przepływem informacji (wspomniał 
m.in. „Wesele” S. Wyspiańskiego, w którym 
chłopi już dobrze wiedzą o tym, co dzieje się na 
drugiej półkuli). Sama globalizacja ma zaś kil-
ka wymiarów: przede wszystkim ekonomiczny 

(ujednolicenie rynków, firmy ponadnarodowe) i 
polityczny (maleje rola państwa), ale też kultu-
rowy (przenikanie kultur).

– Mówiąc zaś o globalizacji, której obecnie 

wszyscy doświadczamy, możemy wymieniać 
zarówno pozytywne, jak i negatywne zjawiska, 
które ona wywołuje – stwierdził T. Siwek. – Z 
jednej strony np. dzięki niej rozwija się gospo-
darka wielu krajów i dystrybucja towarów, po-
prawia się zabezpieczenie socjalne na całym 
świecie i dostęp do informacji. Z drugiej – rośnie 
prawdopodobieństwo kryzysów ekonomicznych, 
wzrasta bezrobocie, a w hipermarketach na ca-

łym świecie można kupić te same towary, bez 
regionalnych różnic.

Także na Zaolziu, jak powiedział T. Siwek, 
globalizacja może  mieć negatywne i pozytyw-

ne wpływy. Do tych pierwszych 
zaliczył m.in. groźbę utraty toż-
samości (nie tylko mniejszości 
narodowych, takich jak mniej-

szość polska), spłycenie kultury i jej „rozmycie 
się w oceanie ujednoliconej kultury światowej”, 
czy upadek zainteresowania kulturą przodków. 
Z pozytywnych zaś stron wymienił np. lepszą 
możliwość prezentacji dokonań mniejszości 
(Internet), coraz lepszą ochronę prawną mniej-
szości i zmianę nastawienia większości wobec 
mniejszości.

Ciąg dalszy na str.2

Zaolzie a globalizacja

GOŚCIEM STYCZNIOWEGO MUR-U BYŁ TADEUSZ SIWEK

KARETKA PRZYWIEZIE CHOREGO WPROST POD DRZWI IZBY PRZYJĘĆ

Nowocześnie i komfortowo

DAR KONSULATU GENERALNEGO RP W OSTRAWIE

DLA POLSKIEGO SZKOLNICTWA 

Tablice już w szkołach
ZAOLZIE (dc) – Do polskich szkół trafiły przed Nowym Rokiem tablice interaktyw-

ne – zapowiedziany wcześniej dar Konsulatu Generalnego RP w Ostrawie. Otrzy-

mały je 22 szkoły podstawowe oraz 2 średnie – Gimnazjum z Polskim Językiem 

Nauczania oraz Akademia Handlowa w Cz. Cieszynie. 
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U NAS CIĄGLE CENY 

JAK Z 5% WAT 
774 287 750

Cieszyn, ul. Zamkowa 2, Most Przyjaźni 
wjazd do Czech – po polskiej stronie

800 100 194
bezpłatna linia

Slezská Ostrava, ul. Těšínská 96/42

www.centrumopen.cz

profesjonalna
wymiana okien Coraz mniej mieszkańców

HAWIERZÓW (dc) – W ub. roku urodziło się w mieście 571 dzieci (282 
chłopców i 289 dziewczynek). Chłopcy najczęściej otrzymali imiona: Ja-
kub, Tomasz i Adam, dziewczynki – Natalia, Karolina i Tereza. Pojawiły się 
jednak również imiona egzotyczne, m.in. Angela, Cheryl, Lusina, Kolbe-
inn, Mustafa czy Timur. W związek małżeński wstąpiły 392 pary, w tym 45 
wzięło ślub kościelny. Co ciekawe – małżeństwo w Hawierzowie zawierali 
również obcokrajowcy – i to nie tylko Słowacy i Polacy, lecz również oby-
watele USA, Austrii i Brazylii. 

31 grudnia ub.r. miasto liczyło 82,7 tys. mieszkańców. Żyło w nim rów-
nież 778 obcokrajowców mających zezwolenie na stały pobyt. Liczba oby-
wateli miasta z roku na rok spada. W ostatnich dwu latach zmalała o 1,2 
tys. osób.  
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Zaolzianki przedstawiły zwięzłą 
biografię – świetnego nauczyciela, 
byłego kierownika naszej szkoły i 
wspaniałego poety, Jana Kubisza 
– nadolziańskiego Mickiewicza – 
oraz jego najwybitniejsze dzieła, jak 
hymn zaolziański „Nad Olzą”, „Oj-
cowski dom”, czy źródłową relację 
historyczną „Pamiętnik starego na-
uczyciela”. Do opracowania załączy-
ły obszerny materiał fotograficzny. 
Dodajmy, że nad ich pracą czuwała 
nauczycielka polskiego Grażyna Si-
kora. Ciąg dalszy na str. 2

Laury dla gnojnickiej PSP

Informujemy, że 

37. Zjazd Gwiaź-

dzisty odbędzie 

się w Mostach 

koło Jabłonko-

wa. Organizato-

rem jest w tym 

roku miejscowa szkoła. Prosimy śledzić 

Głos Ludu i podawane informacje.
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� Korki od szampana strzelały nie 
tylko w nocy z 20 na 21 grudnia, 
przy okazji zniesienia kontroli 
granicznych, ale też w noc sylwe-
strową. Nowy rok cieszynianie po-
witali głównie w swoich domach, 
ale też na imprezach w lokalach 
i pod gołym niebem. W naszym 
regionie nie odnotowano na szczę-
ście poważniejszych wypadków 
spowodowanych nieostrożnym 
obchodzeniem się z materiałami 
pirotechnicznymi.
� Przystąpienie Polski i Czech 
do strefy Schengen spowodowało 
– przynajmniej w pierwszym okre-
sie – znaczne zmniejszenie się 
ruchu na granicy z Rosją i Biało-
rusią. Odczuli to m.in. właściciele 
ośrodków wypoczynkowych w Be-
skidach, bowiem po Nowym Roku 
daje im się we znaki odczuwalny 
spadek liczby gości zza wschod-
niej granicy, spędzających zimowe 
wakacje na nartach w naszym re-
gionie.
� Podczas grudniowej sesji Rady 
Powiatu Cieszyńskiego padł ofi-
cjalny wniosek o odwołanie staro-
sty cieszyńskiego Mirosława Koż-
donia. Pod dokumentem podpisa-
ło się jedenastu radnych Platformy 
Obywatelskiej, Samorządowego 
Ruchu Ziemi Cieszyńskiej oraz 
cieszyńskiej lewicy. Przyszłość 
starosty rozstrzygnie się więc w 
styczniu.
� Co prawda kolejki w urzędach 
gminnych pow. cieszyńskiego nie 
były w ubiegłym tygodniu tak 
ogromne, jak w dużych miastach, 
a jednak w ostatnich dniach roku 
również u nas trzeba było stanąć 
w długim ogonku, by zdążyć ze 
złożeniem wniosku o wydanie 
nowego, plastikowego dowodu 
osobistego. Wiadomo jednak, że 
nie wszyscy zdążyli, kilka tysięcy 
mieszkańców Śląska Cieszyńskie-
go nie ma gwarancji, iż nowy do-
wód otrzyma przed 31 marca, kie-
dy to stare, książeczkowe dowody 
tracą ważność.
� Jan Kawulok, dyrektor Zespo-
łu Zakładów Opieki Zdrowotnej 
w Cieszynie, wygrał konkurs na 
szefa Cieszyńskiego Pogotowia 
Ratunkowego. Mimo iż jego kan-
dydaturę wskazała specjalna ko-
misja, Zarząd Powiatu Cieszyń-
skiego wstrzymuje się z oficjalnym 
wyborem nowego dyrektora CPR. 
Oficjalnym powodem wstrzemięź-
liwości powiatowych urzędników 
jest fakt, iż Jan Kawulok sprawuje 
obecnie funkcję dyrektora Zespo-
łu Zakładów Opieki Zdrowotnej i 
nie przedsięwzięto dotąd żadnych 
starań o wyznaczenie jego następ-
cy na tym stanowisku.
� Cieszyński Chór Kameralny 
podbił ostatnio Pragę, zdobywa-
jąc Złoty Dyplom na VIII Między-
narodowym Konkursie Muzyki 
Adwentowej i Kolęd. Konkurował 
tam z 23 zespołami z 8 krajów z 
Europy i Azji. Chórzyści spotykają 
się dopiero od czterech lat w Do-
mu Narodowym. Zespół prowadzi 
Aleksandra Paszek-Trefon, która 
z praskiego konkursu powróciła z 
nagrodą dla najlepszego dyrygen-
ta.
� Malarz Czesław Kuryatto (1903-
-1951) pochodził z Kresów. Ży-
ciowe drogi zawiodły go wpierw 
do Warszawy, potem do Katowic, 
wreszcie na Śląsk Cieszyński – tu 
malował z upodobaniem beskidz-
kie pejzaże, a także portrety miesz-
kańców naszej ziemi. Na stałe 
osiadł w zbudowanym przez siebie 
domu w Wiśle. Teraz w Muzeum 
Śląska Cieszyńskiego można oglą-
dać wystawę jego prac. Opr. (kor) 

My i Oni
Mam czasami wrażenie, że Zaolzian łączy doniosła misja 
– zachowanie tożsamości narodowej w jej pełnej palecie 
przejawów życia codziennego. Stąd jednym z najważniej-
szych postulatów i oczkiem w głowie jest utrzymanie na 
odpowiednim poziomie szkolnictwa polskiego w RC. Co 
rzecz jasna łączy się ze staraniami, by klasy były dostatecz-
nie wypełnione, by organy państwowe – administracyjne i samorządowe nie 
mogły, powołując się na „ekonomiczne warunki”, dążyć do likwidacji szkół.

Tej misji towarzyszy jakby przekonanie o naszej wyjątkowości starań w 
tej sprawie i konieczności sprawdzania na własnej skórze mechanizmów 
społecznych. Prowadzimy swoją misję, bez oglądania się na doświadczenie 
innych. Oczywiście wykuwanie własnych wzorców może być powodem do 
dumy, ale czasem i drogo kosztować – o czym też nieraz się przekonaliśmy.

Gdybyśmy jednak chcieli skorzystać (w jakimś zakresie) z doświad-
czeń innych, to przypominam, że tuż na granicy RC i Polski istnieje naród 
Serbołużyczan, który w walce o tożsamość zaprawiony jest o parę wie-
ków dłużej niż my. Jest ich koło 50 tysięcy (niezła liczba do porównań) i 
podzieleni są między Saksonię i Brandenburgię (tu też, pomimo upadku 
muru berlińskiego, nie chciano utworzyć dla nich wspólnego landu łu-
życkiego), także i oni starają się chronić swoje szkolnictwo nieustannie 
zagrożone „wyburzaniem” z powodu szkód górniczych (węgiel brunat-
ny), czy z powodu „trudności w finansowaniu”. I też nad ich szkolnic-
twem czuwa Macierz Szkolna. A  niemiecki wchodzi im bez pukania  do 
domów, jak również do.... (resztę, znając Zaolzie, każdy sobie dopowie).

Pomimo tego, do ich szkół chodzi 3000 uczniów, a do naszych podsta-
wówek (według aktualnych danych, opublikowanych na stronach inter-
netowych Centrum Pedagogicznego dla Polskiego Szkolnictwa Narodo-
wościowego) – 1739, zaś do szkół średnich – 637 uczniów... 

radlowska@glosludu.cz

O Zaolziu w zglobalizowanym świecie mówił na styczniowym spotkaniu w Między-

generacyjnym Uniwersytecie Regionalnym Tadeusz Siwek.

Niesygnowane materiały publicystyczne 
i informacyjne pochodzą z internetowych 
serwisów informacyjnych.
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Dokończenie ze str. 1
– Nie ma jednak sensu walczyć z 
globalizacją, ale należy starać się 
wykorzystać to dobre, co ona przy-
nosi – podkreślił Siwek. – Globali-
zacja to jak gdyby fala, która może 
być niebezpieczna. Ale nie musi 
– są przecież ludzie, którzy na fali 
umieją surfować. Jeśli wskoczymy 
na tę falę, możemy daleko dojechać. 
Wszystko zależy od naszej postawy 
– musimy pozostać sami sobą i nie 
wstydzić się tego, ale nie możemy 
się zamykać. Musimy umieć działać 
w świecie zglobalizowanym.

Ciekawa była też dyskusja, w 
której rozmawiano głównie o zagro-
żeniach globalizacyjnych dla zaol-
ziańskich Polaków. Przewodnicząca 
Rady Oświaty ZG PZKO, Danuta 
Chwajol, stwierdziła m.in., że trzeba 
zachować równowagę między otwie-
raniem a zamykaniem się naszej spo-
łeczności przed światem. – A może 
warto by wprost zorganizować konfe-
rencję nt. globalizacji i Zaolzia? Bo to 
na pewno ciekawy temat – dodała.

Za dobry uznał pomysł D. Chwa-
jol prezes Kongresu Polaków, Józef 
Szymeczek. Powiedział też, że glo-
balizacja przynosi sporo pozyty-
wów, np. możliwość korzystania z 
funduszy. – Może też naszej mniej-
szości pomóc, bo daje nam więcej 
praw. Ale okazuje się, że Zaolzianie 

nie zawsze chcą z tych praw korzy-
stać. W wielu gminach przecież Po-
lacy wciąż jeszcze nie zaczęli doma-
gać się wprowadzenia dwujęzyczne-
go nazewnictwa – dodał.

Następne spotkanie MUR odbę-
dzie się w czwartek 7 lutego. O tym, 
kto będzie jego gościem, poinformu-
jemy na łamach „GL”.

Zniknięcie albinosów
Siedem aligatorów-albinosów zni-
kło z brazylijskiego zoo – podał 
portal BBC News. Policja przypusz-
cza, że skradziono je i wywieziono 
za granicę. Unikatowy krokodyl o 
białej skórze i różowych oczach 
jest wart 10 tys. dolarów. Jak po-
wiadomiła brazylijska telewizja 
Globo, zwierzęta widziano ostatnio 
w Wigilię, kiedy były karmione. 
Gdy pracownik zoo w Mato Grosso 
przyszedł dać im pożywienie w po-
niedziałek, gady znikły – prócz jed-
nego. Policja nie znalazła śladów 
włamania. W naturalnym środowi-
sku aligatory-albinosy rzadko prze-
żywają, bo łatwo widoczne, padają 
ofiarą ataków. Ich oryginalność nie 
ułatwi też poszukiwań policjan-
tom, którzy wskazują, że handel 

tak rzadkimi okazami odbywa się 
w ścisłej tajemnicy. 

Otyli bez pasów
 Osoby otyłe rzadziej zapinają pasy 
bezpieczeństwa niż inni – wynika 
z badań naukowców z uniwersyte-
tu Vanderbilt w stanie Tennessee. 
Związek między otyłością i zapina-
niem pasów badali psycholog David 
Schlundt z Vanderbilt University 
i jego koledzy z Meharry Medical 
College w Nashville. Napisał o tym 
serwis EurekAlert. Zaobserwowa-
liśmy, że kiedy waga idzie w górę, 
użycie pasów spada – powiedział 
Schlundt. To kolejny problem zwią-
zany z otyłością, który wcześniej 
nie był brany pod uwagę. Mamy na-
dzieję, że nasze odkrycie sprowoku-
je organizowanie akcji społecznych 
zachęcających ludzi do zapinania 

pasów i używania „przedłużaczy” 
do nich – podkreślił. Badanie wy-
kazało, że około 30% osób kwalifi-
kowanych jako osoby z nadwagą, 
otyłe i bardzo otyłe, nie używa pa-
sów bezpieczeństwa. Wśród osób 
zakwalifikowanych jako bardzo 
otyłe było to aż 55%.  Badacze su-
gerują, że osoby o nadmiernej wa-
dze nie używają pasów, bo jest to 
po prostu niewygodne. 

Kapłaństwo po ludzku
Zdjęcia dwunastu katolickich księży 
w Wielkiej Brytanii pojawiły się w 
kalendarzu, który ma zachęcić mło-
dych do przyjmowania święceń ka-
płańskich – podało BBC. Duchowni 
opowiadają o swoich zainteresowa-
niach i powołaniu. Księża z diecezji 
w Leeds zostali sfotografowani, jak 
w czasie wolnym wykonują swoje 

ulubione czynności – czytają ga-
zety, oglądają mecz baseballa, np. 
ojciec Pat Wall z Bramley wspiera 
przed telewizorem drużynę New 
York Yankees. Gdybym nie był księ-
dzem, nie byłbym dobry. A już na 
pewno nie tak jak teraz – opowiada 
ojciec Simon Lodge, pomysłodawca 
projektu. Ojciec Matthew Habron 
mówi, że w dzieciństwie chciał 
być kosmonautą. Inni duchowni na 
zdjęciach biegają lub śpiewają w 
chórze gospel. Biskup Leeds Arthur 
Roche ma nadzieję, że dzięki takim 
pomysłom młodzi odkryją „ludzką 
stronę” kapłaństwa. Ostatnio sio-
stry cysterki z miejscowości Vitto-
rio Veneto w północnych Włoszech 
też zgodziły się pozować do zdjęć i 
sprzedają swój kalendarz odwiedza-
jącym ich klasztor pielgrzymom. 

OSTRAWA (mro) – Wykorzystanie 
unijnych programów ochrony śro-
dowiska naturalnego i programu 
rozwoju wsi jest zamiarem władz 
województwa, które w ten sposób 
chcą wesprzeć inwestycje w dzia-
łach gospodarki wodnej i leśnej w 
2008 roku. Na ten cel przeznaczono 
92 mln kc.

To mniej więcej tyle samo, co w ro-
ku minionym, kiedy to aż 38 mln kc 
wydano na przygotowanie projektów 
niezbędnych do podania wniosków o 
współfinansowanie z UE. 25 mln kc 
w  roku ub. zostało przeznaczonych 
na odnowę obszarów leśnych (m.in. 
na zwalczanie plag szkodników, w 
tym kornika). – W ramach akcji za-
pobiegania powodziom województwo 
wydało 6,5 mln kc na prace (głównie 

rewitalizacyjne) przy górskich poto-
kach i obszarach wodnych w lasach – 
podkreślił wicehetman Pavol Lukša. 
21 mln kc przeznaczono na budowę 
kanalizacji i wodociągów w mniej-
szych gminach. Wsparcia w 2007 r. 
doczekały się organizacje pożytku 
społecznego, które otrzymały 1,5 
mln kc na wytyczenie ścieżek eduka-
cyjnych, publikacje ekologiczne, itp. 
2 mln kc dostały ośrodki wychowa-
nia ekologicznego w Łomnej Górnej 
oraz Wilkowicach. 

Na rzecz ekologii

Zaolzie a globalizacja

JABŁONKÓW (kor) – Władze miasta zamierzają sprze-
dać w tym roku większość miejskich mieszkań. Z 374 
mieszkań miasto zaproponuje do sprzedaży ok. 300 lo-
kali mieszkalnych.

– Sprzedaż nie będzie dotyczyć tzw. mieszkań socjal-
nych – mówi burmistrz Petr Sagitarius. – Chodzi o loka-
le w Domu Opieki Społecznej, w Starym Klasztorze oraz 
tych obiektów – zwłaszcza na Rynku Mariackim – w któ-
rych mieszczą się sklepy i siedziby firm prywatnych.

Burmistrz podkreślił, że mieszkania mogą zakupić 
wyłącznie ich obecni lokatorzy. Jak na razie władze mia-
sta przygotowują zasady sprzedaży – temu tematowi po-

święcona będzie lutowa sesja rady miejskiej, na której 
ustalona zostanie też cena za mkw. lokalu. – Zarząd mia-
sta i komisja ds. mieszkalnictwa zaproponowali radzie, 
by ustalić cenę na 3 tys. kc za metr kwadratowy. Decyzja 
jednak zależy do radnych – stwierdził P. Sagitarius.

Za proponowaną przez władze miasta cenę będzie 
można nabyć mieszkanie przez 6 miesięcy, potem przez 
3 miesiące cena będzie wyższa o 20 proc. Kto nie zdecy-
duje się w ciągu tych 9 miesięcy, będzie musiał zakupić 
lokal po cenie rynkowej.

– Środki ze sprzedaży mieszkań trafią ponownie do 
funduszu mieszkalnictwa – dodał burmistrz.

Mieszkania na sprzedaż
– Uczennice skorzystały z dokumen-
tacji i archiwum szkolnego – powie-
dział „GL” Tadeusz Grycz, dyrek-
tor gnojnickiej PSP, dodając, że 21 
czerwca br. cała szkoła szykuje się 
do uroczystego przyjęcia imienia 
Jana Kubisza. 

Dla porządku dodajmy, że laureaci 
konkursu dofinansowanego przez Se-
nat RP otrzymają w nagrodę nie tylko 
prenumeratę kwartalnika „Ochrona 
Zabytków”, ale także nagrody rze-
czowe ufundowane przez Naczelną 
Dyrekcję Archiwów Państwowych – 
sprzęt komputerowy, cyfrowe aparaty 
fotograficzne, wydawnictwa albumo-
we i książki o tematyce historycznej.

Jedna gmina, 
dwa koncerty
STONAWA (r) – Na dwa noworoczne 
koncerty w niedzielę 6 bm. zaprasza 
gmina Stonawa. Rano na godzinę 9 
dla słuchaczy został  przygotowany 
w kościele ewangelickim koncert 
kolęd w wykonaniu Chóru MK 
PZKO w Stonawie. – A na popołu-
dnie przygotowaliśmy świetną rzecz 
dla miłośników muzyki. W kościele 
parafialnym św. Marii Magdaleny 
wystąpi utalentowana rodzina Pa-
lowskich z Olbrachcic. Na trąbce za-
gra Karol Palowski, towarzyszyć mu 
będzie Marcel Palowski na kontra-
basie oraz tenor Bronisław Palowski. 
Na organach tym razem zagra Kamil 
Novak – mówi wójt Andrzej Feber.  
Rodzina Palowskich, absolwenci 
artystycznych uczelni o profilu mu-
zycznym, obiecują ciekawy repertu-
ar oraz wysoki poziom wykonania.

Laury dla 
gnojnickiej PSP
Dokończenie ze str. 1



S
łowa te potwierdził jeden 
z nestorów zaolziańskiego 
śpiewactwa, mieszkaniec Ol-

brachcic, Gustaw Guńka, któremu 
wczoraj, 4 stycznia 2008 roku, stuk-
nęła osiemdziesiątka.

Jak tylko po II wojnie światowej 
władza udzieliła zgody 
na reaktywację zorgani-
zowanego polskiego ru-
chu kulturalnego, znalazł 
się w pierwszym szeregu 
młodych ludzi, którzy za-
łożyli w Olbrachcicach 
polski chór. Wprawdzie 
nie przypomina sobie, czy 
zastanawiano się wtedy 
nad sensem tego kroku, 
jako że w drugiej połowie 
lat czterdziestych ub. wie-
ku mieszkańcy Olbrach-
cic nie musieli się jeszcze 
obawiać dominacji cze-
skiego żywiołu (podczas 
gdy szkoła polska pękała 
w szwach, czeska ziała 
pustkami). Jednakże dziś, 
z perspektywy sześćdzie-
sięciu lat, krok ten uznaje 
za przełomowy. Bo kiedy 
zaczęła się agresywna, 
bezwzględna asymilacja 
polskiej mniejszości et-
nicznej, chóry zaczęły 
zyskiwać na znaczeniu. 
Kontakt z Polską i jej ży-
wą kulturą był w zasadzie żaden, 
polska pieśń stanowiła więc jego 
namiastkę. 

– To, że polskość na Zaolziu prze-
trwała w tak dobrej formie po dzień 
dzisiejszy, w dużym stopniu za-
wdzięczamy chórom. Tylko niewielu 
chórzystów miało inną sposobność 
obcowania z mówionym językiem 
polskim niż przez teksty pieśni. Są-
dzę, że ta opinia Jubilata nie będzie 
odosobniona. 

� � �
Gustaw Guńka urodził się 80 lat 
temu w Marklowicach Dolnych. 
Mieszkańcem Olbrachcic został 
jako roczne dziecię. W roku 1929 
bowiem jego rodzice kupili tam 
gospodę Cichego. Podstawowe wy-

kształcenie zdobył w Olbrachcicach 
i Stonawie, natomiast maturę uzy-
skał w gimnazjum matematyczno-
fi zycznym w Cieszynie, a dyplom 
inżyniera budownictwa w Brnie. 

Bakcyl śpiewactwa, którym za-
raził się w stronach rodzinnych, był 
tak silny, że w stolicy Moraw bez 
wahania zapisał się do polskiego 
(PZKO–wskiego) chóru akademic-
kiego. Nie była to, jak się zastrzega, 
jakaś przypadkowa grupa chałtur-

ników, ale duży zespół na wysokim 
poziomie artystycznym. Dyrygo-
wany przez profesora muzyki oraz 
studenta JAMU, zdobywał laury na 
konkursach i zachwycał audyto-
rium na koncertach po całych Mo-
rawach.

Wróciwszy na stałe do domu, 
świeżo upieczony inżynier powró-
cił też na łono chóru w macierzy-
stym kole PZKO. Niedługo potem 
został jego kierownikiem. Funkcję 
tę piastuje po dziś dzień.

Nic to, że czasy świetności pol-
skie śpiewactwo w Olbrachcicach 
ma już dawno za sobą. Przypadły 
one na lata sześćdziesiąte, kiedy 
to w miejscowości tej działały trzy 
polskie chóry – męski, żeński i mie-
szany, w oparciu o które powsta-
wały rewelacyjne folklorystyczne 
widowiska sceniczne w reżyserii 
Karola Miczki. Panu Gustawowi 
radość i satysfakcję sprawia to, że 
jego chórowi, choć mocno się po-
starzał, nie grozi jeszcze upadek, że 
22 osoby mają chęć przedłużać jego 
istnienie i od czasu do czasu dawać 
dowody swej aktywności zarówno 
na imprezach koła, jak i poza Ol-
brachcicami.

� � �
Jak by tego było za mało, od roku 
1986 Gustaw Guńka należy do 
Chóru Nauczycieli Polskich. Przed 
dwudziestu z górą laty, z braku ko-
chających śpiew pedagogów, ten 
reprezentacyjny zespół ZG PZKO 
zaczął przyjmować w swoje szere-
gi również przedstawicieli innych 
zawodów. Decydującym kryterium 
była szczera chęć i samokrytycyzm 
kandydata... Odtąd więc pan Gu-
staw swoje życie artystyczne dzie-
li po równo: między chórem „Ol-
brachcice” i ChNP. 

– W ChNP jest nas już zaledwie 
osiemnastu, z przewagą starszych, 
żeby nie powiedzieć sędziwych pa-
nów, ale że dyrygenci potrafią z nas 
wycisnąć nadające się do słucha-
nia brzmienie, to schodzimy się i 
śpiewamy... – nutkę zażenowania 
słychać w głosie pana Gustawa, 
kiedy mówi o swoim drugim ciele 
artystycznym. Nie rozumiem tego 
kompleksu. ChNP nie śpiewa sobie 
i muzom i nie zasługuje jeszcze na 

artystyczną emeryturę. Daje pełne, 
samodzielne koncerty w całym na-
szym terenie, a także koncerty wy-
chowawcze dla szkół, prezentując 
różnorodny repertuar – od pieśni 
ludowych, przez biesiadne, patrio-
tyczne po utwory ambitne, z opero-
wymi włącznie.

� � �
Dlaczego ubywa chórzystów? Dla-
czego ongiś wspaniałe, duże chóry 
odchodzą w niebyt?

Kierownikowi i tenorowi chóru 

„Olbrachcice” i ChNP zrobiło się 
smutno: – Ludzie mają dziś całkiem 
inne zainteresowania. Kultura me-
dialna wypełnia ich domy. Nie ma-
ją potrzeby spotykania się w gronie 
polskojęzycznych kolegów, przyja-
ciół. Jest im obojętne, że ich język 
jest tylko podobny do polskiego... 
Może z otwarciem granic przed na-
mi otworzy się nowa, nadzwyczaj-
na szansa kontaktu z żywą polską 
kulturą. I aby pielęgnować mowę 
ojców, niekoniecznie już trzeba bę-
dzie zakładać chóry.

Może... Czas pokaże. 
Ale historia też uczy, że nic tak 

nie smakuje, jak właśnie zakazany 
owoc...  KAZIMIERZ SANTARIUS
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Noc sylwestrowa to niebezpieczny czas. Pod wpły-
wem zamroczenia i euforii spowodowanych przez 

nadmierne wchłanianie etanolu co poniektórzy robią 
rzeczy głupie. Ten zapomni rzucić zapaloną petardę, 
tamten czując się rozgrzanym postanowi popływać 
sobie w potoczku, inny zaś zapra-
gnie wyjść na stół w punkcie kul-
minacyjnym przyjęcia i zaprezen-
tować zgromadzonym fascynujące 
szczegóły swojej anatomii. Jednak 
istnieje jeszcze jedna niepozorna bestia grasująca w 
tych wyjątkowych godzinach – chodzi oczywiście o no-
woroczne postanowienia.

Każdy z nas natknął się już nieraz na jej kły. Wyobra-
żam sobie, jak Adolf Hitler 1 stycznia 1940 roku odkła-
da na tacę szampana i mamrocze: „Trzeba to ograni-
czyć, bo wpadam w nałóg. W przyszłym roku obiecuję 
sobie nie podbijać żadnych nowych krajów. No, może 
najwyżej Danię. Ale potem pauza. Wirklich”.

Mnie też pogryzło. Znaczy – nie to z podbijaniem 
Europy, a z postanowieniami. Miałem wprawdzie 
ochotę opędzić się oklepanym zagraniem typu „posta-
nawiam nie wplątywać się w żadne noworoczne posta-
nowienia”, to by jednak oznaczało pójście na łatwiznę. 
Dobra, ale co w takim wypadku wymyślić?

„Schuść nie lza”, bo do otyłości daleko a w dodat-
ku ktoś se jeszcze może pomyśleć, żem nieszczęśliwy 
w małżeństwie. Przez chwilę rozważałem, że mógłbym 
wprowadzić klasyczne „cieszyć się życiem”, ale szybko 

stało się jasne, że taka decyzja skreślałaby kilka innych 
postanowień – na czele z „ograniczyć palenie” i „stop 
leniuchowaniu”. Jest to zresztą tak samo mgliste a w 
efekcie bezsensowne stwierdzenie, jak „rozwijać się 
intelektualnie”, „być miły”, czy też „aktywnie wspoma-

gać proces pokojowy na Bliskim 
Wschodzie”. Co jeszcze można 
postanowić? Ze sportami tyż cięż-
ko – ten sam konflikt z ww. leniu-
chowaniem.

Niektórzy chcą iść na pewniaka i dostosowują po-
stanowienia do rzeczywistości – ja mógłbym sobie w 
ten deseń postanowić, że co dwa tygodnie będę pisał 
felieton do Głosu Ludu. Stwierdziłem, że to dobry po-
mysł, ale stale mi brakowało pewności sukcesu. W 
końcu jednak mnie oświeciło i wpadłem także na to, 
jak wykonać ten ostatni szlif – poprzez wywalenie 
przysłówków! „Jeść ZDROWO”, „żyć AKTYWNIE”... 
po co utrudniać sobie sprawę? I tak łącząc obie powyż-
sze metody mogę łatwo osiągnąć to, że za rok, sącząc 
szampana, będę dumnie relacjonował znajomym, jak 
to dzięki sile charakteru udało mi się spełnić wszystkie 
trzy postanowienia noworoczne. 

Więc uwaga, bądźta mi świadkami i słuchajta. Ni-
niejszym publicznie oświadczam, że w Nowym Roku 
2008 zamierzam: po pierwsze – jeść, po drugie – żyć, 
a po trzecie – jak sobie będę chciał naprawdę zaszaleć 
– to se nawet pooddycham.

Trzymajcie mi kciuki.               darek.jedzok@gmail.com

Do siego!

W odpowiedzi na moje pytanie, zadane w roku 1988 Władysławowi Młynkowi, 

jednemu z konferansjerów Światowego Festiwalu Chórów Polonijnych w Kosza-

linie – co według niego jest środkiem motywującym środowiska polonijne do 

chóralnego śpiewania – usłyszałem, że Polacy mieszkający poza Polską śpiewają 

głównie po to, aby ratować język polski. Niezależnie od tego, jaką na co dzień po-

sługują się gwarą lub żargonem, zachwaszczonymi naleciałościami z języka kraju 

zamieszkania, śpiewając pieśni polskie, udoskonalają i utrwalają język ojców.

Gustaw Guńka – członek chóru „Olbrachcice” 

i ChNP.

Nowocześnie 
i komfortowo
Dokończenie ze str. 1

– Wyposażenie izby umożliwia efektywną pomoc w większości wypadków, 
gdy życie pacjenta jest zagrożone – powiedział nam lekarz-anestezjolog Ro-
bert Bocek. – Nowa izba przyjęć niesie z sobą również korzyści organizacyj-
ne – jaśniejsze zasady przyjmowania chorych, jak również ekonomiczne. 
Dotychczas bowiem praktyka jest taka, że dla nagłych wypadków trzyma-
my po jednym wolnym  łóżku na oddziale intensywnej terapii i na oddziale 
ARO. Teraz można będzie wykorzystać je w pełni. 

W racjonalizacji opieki medycznej ma pomóc również nowy, central-
ny, wielospecjalistyczny oddział intensywnej terapii, wybudowany na 3 
piętrze. Dotąd pacjenci po operacjach lub z innych przyczyn, wymagający 
intensywnej terapii, umieszczani byli na osobnych jednostkach IT – chirur-
gicznej,  kardiologicznej, ginekologicznej, metabolicznej. Obecnie, już od 
przyszłego tygodnia, służyć im będzie jeden, nowy, nowocześnie wyposa-
żony oddział.  Stanowisko pielęgniarek ze znanym nam z amerykańskich 
seriali półokrągłym pulpitem umożliwia dobrą obserwację pacjentów leżą-
cych za oszklonymi drzwiami w poszczególnych łóżkach. 

Duże nadzieje wiąże dyrekcja szpitala z nową porodówką i wyremontowa-
nym oddziałem noworodkowym.  Jest rzeczą ogólnie znaną, że wiele hawie-
rzowianek i mieszkanek okolicznych wiosek rodzi ostatnio w Karwinie, a na-
wet Ostrawie lub Trzyńcu. – Szpitale te proponowały im bardziej nowoczesne 
warunki, których u nas nie było – powiedziała ordynator oddziału pediatrii, 
Helena Strmeňová, pokazując nam m.in. nowe,  2-osobowe pokoje oddziału 
położniczego, wyposażone we własne sanitariaty, czego dawniej w  tutejszej 
porodówce brakowało. Pokoje te znajdują się obok oddziału noworodkowego, 
co będzie dużą wygodą dla mam, których dzieci ze względu na stan zdrowia 
umieszczone będą w inkubatorach. Dwa z nich są nowe. Jeden z wielofunkcyj-
nych inkubatorów ofiarowała szpitalowi fundacja Venduli Svobodovej „Kapka 
naděje”. Oficjalnie zostanie oddany do użytku podczas wizyty V. Svobodovej 
w szpitalu pod koniec stycznia.  – Personel zostanie dopiero przeszkolony w je-
go obsłudze, na razie nie znamy jeszcze dokładnie wszystkich jego możliwości 
– powiedziała ordynator Strmeňová. – Między innymi można będzie noworod-
ka wprost w inkubatorze poddać badaniu RTG, bez konieczności przenoszenia 
go w inne miejsce. Dolną część, na której dziecko leży, można wysunąć, dzięki 
czemu matka będzie miała ułatwione karmienie piersią. Ordynator dodaje, że 
koszty nowoczesnego inkubatora to kwota sięgająca nawet miliona koron.   

Sam oddział porodowy, diametralnie różniący się od starej porodówki, 
składa się z trzech samodzielnych pomieszczeń wyposażonych w nowo-
czesne łóżka porodowe. Przede wszystkim są znacznie szersze od starych, 
co będzie z pewnością stwarzało dużo większy komfort dla matek. Można 
je też dowolnie nastawiać. Wygodą jest, że każdy pokój porodowy ma wła-
sną łazienkę. Stwarza to lepsze, bardziej intymne warunki do porodów, 
przy których obecni są ojcowie, którzy mogą swym partnerkom ulżyć w 
bólach np. masażem pod prysznicem. 

Częścią porodówki są oczywiście pokoje przygotowawcze, pokój do my-
cia i badania noworodków, a także mieszcząca się zaraz obok nowoczesna 
sala operacyjna do przeprowadzania zabiegów cięcia cesarskiego. 

Czas pokaże, czy nowoczesne wyposażenie spełni nadzieje dyrek-
cji szpitala i podniesie ilość odbieranych tam porodów. W każdym razie 
otwarcie nowego oddziału oznacza koniec różnych spekulacji dotyczą-
cych przyszłości hawierzowskiej porodówki. W ubiegłych latach krążyły 
bowiem plotki, że zostanie ona zupełnie zlikwidowana.
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Życie wypełnione śpiewem

Częścią oddziału porodowego jest nowa sala operacyjna do przeprowadzania cięć 

cesarskich. 
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J
ak podaje legenda, wynalazł go 
Dom Pérignon, mnich z opactwa 
benedyktyńskiego w Hautvil-

lers, który przez przypadek stwier-
dził, że słodkie wino sfermentowa-
ło w butelce. A pomimo to zostało 
smaczne...  

Trzeba jednak zaraz dodać, że 
legenda legendą, ale musujące bia-
łe wino znano dużo wcześniej. No-
wo odkryte dokumenty dowodzą, 
że pierwsze takie wina były pro-
dukowane w Anglii -kilkadziesiąt 
lat wcześniej, niż zaczęto je wytwa-
rzać we Francji. Jednak rozgłos zy-
skały te z Szampanii – skąd trunek 
wziął swą nazwę. Tamtejsze upra-
wy winorośli sięgają epoki gallo-ro-
mańskiej, kiedy to Rzymianie posa-
dzili w  północno-wschodniej Fran-
cji pierwsze krzewy winne. Sztuka 
ich uprawy przetrwała dzięki stara-
niom kleru, w szczególności z Re-
ims i Châlons-en-Champagne.

Za panowania Henryka IV 
utrwaliło się we Francji określe-
nie „wino szampańskie”. Nazwa ta 
jednak nie miała „przebicia”, gdyż 
słowo „champagne” oznaczało ty-
le co  nieużytki, nadające się tylko 
na pastwiska. Wina z Szampanii 
zyskiwały coraz więcej zwolenni-
ków na dworach królewskich Fran-
cji i Anglii, gdzie przypisywano im 
właściwość przywracania sił „zmę-
czonym kochankom”.  To właśnie 
wyspiarze wpadli na pomysł bu-
telkowania beczkowanego przez 
Francuzów szampana. Stwierdzili 
też, że  najlepszym okresem do mu-
sowania wina jest wiosna. Problem 
tkwił jednak w charakterze wina 
nieoczekiwanie wystrzeliwującego 
korki i rozsadzającego butelki. 

I tu rozpoczyna się rola legen-

darnego Dom Pierre Pérignona 
(1638-1715), który był pierwszym 
winiarzem stosującym dobór wi-
nogron poprawiającego jakość i eli-
minującego niektóre wady wina. 
To także on w 1670 roku  wprowa-
dził korek z dębu z czasem powle-
kany stearyną  (korek przypomina 
grzybka, bowiem góra nie mająca 
kontaktu z płynem wysycha szyb-
ciej niż ściśnięty i nawilżony wi-
nem dół), przywiązany do butelki 
włóknem konopnym nasyconym 
olejem. Benedyktyn wpadł też na 
pomysł  wzmocnienia butelki gru-
bym szkłem, aby uniknąć jej roz-
rywania przez dwutlenek węgla (o 
tragicznych skutkach „reakcji łań-
cuchowej” dla leżących szeregiem 
butelek nie wspominając...). Dziś 
butelki wytrzymują ciśnienie rzędu 
6 atmosfer. 

No i zaczęło się... Mniej więcej 
koło 1695 roku można już  było za-
kupić butelkowanego szampana.

W XVIII wieku szampan zaczął 
zdobywać międzynarodowe uzna-
nie, dzięki zapewniającym mu od-
powiednią reklamę właścicielom 
słynnych „domów szampana” (ma-
isons de champagne), jak chociażby 
Claude Moët. W późniejszych cza-
sach całe rody, jak np. Pierre-Nico-
las-Marie Perrier-Jouët, czy rodzi-
na Bollingerów zajmowały się jego 
produkcją i odpowiednią promocją. 
Szampan produkowany był rów-
nież przez słynne kobiety – Louise 
Pommery i Barbe Nicole Clicquot. 
Ta ostatnia nazwana „Grande Da-
me de Champagne”, czyli „Wielką 
Damą Szampana” lub „wdową Cli-
cquot”, w wieku 27 lat przejęła inte-
res założony w 1772 roku, przez jej 
męża, produkujący 100 tysięcy bu-

telek szampana rocz-
nie, a jej sława zosta-
ła przypieczętowana 
nie tylko dostawami 
na dwór carski (w cza-
sie wojen napoleoń-
skich!), ale i tym, że 
wynalazła sposób na 
oczyszczanie szampa-
na z osadów fermenta-
cyjnych bezpośrednio 
w butelkach.

Trzeba pamiętać, 
że wino szampańskie 
produkowane jest me-
todą tradycyjną, pole-
gającą na podwójnej 
fermentacji moszczu – 
pierwszej w kadziach, 
a drugiej w samych 
butelkach.

Pierwsza fermenta-
cja, zwana  fermenta-
cją alkoholową, jest taka sama, jak w 
przypadku win niemusujących, jak 
mówią czescy winiarze – cichych. Na 
początku roku (następnego po zbio-
rze), wina są dostatecznie klarowne, 
aby można było je skosztować i przy-
stąpić do etapu mieszania (assem-
blage), który łączy wina z różnych 
odmian winorośli, terenów uprawy 
i roczników w proporcjach zmienia-
jących się co roku (w zależności od 
gustu każdego producenta).

Szampan produkowany jest bez 
sztucznego nasycania napoju dwu-
tlenkiem węgla. Dwutlenek węgla 
tworzy się w nim na skutek natu-
ralnego procesu dojrzewania wina 
w butelkach. Do butelek nalewa się 
młode, nie do końca sfermentowane 
wino. W  chwili butelkowania wina 
podstawowego dodaje się do niego 
tzw. liqueur de tirage, złożony z droż-
dży i cukru. Drożdże zjadają cukier i 
wytwarzają alkohol, tworzy się CO2. 
Ten dodatek powoduje  fermentację, 
tzw. „pienistą” (prise de mousse). 
Ta druga fermentacja powoduje po-
wstawanie pęcherzyków dwutlen-
ku węgla. Potem zgodnie z wynalaz-
kiem Doma Perignona składuje się 
butelki w stałej temperaturze 3 – 5 
st. C i wilgoci (za jego czasów były to 
wyrobiska kopalń kredy w pobliżu 
benedyktyńskiego opactwa).

Jednakże ta druga fermentacja, 
trwająca 6 – 8 tygodni, w zależno-
ści od temperatury tworzy obfity 
osad, który należy usunąć z wina. 
Tu właśnie pomocnym okazał się 
być pomysł wdowy Clicquot. By 
usunąć osad, ustawia się butelki na 
stelażach,  tzw. „pulpitach”, szyj-
kami do dołu. Codziennie są one 
poruszane przez odpowiedzialne-
go pracownika, czyli przekręcane 
szybkim ruchem o 1/4 obrotu, aby 
oddzielić osad od ścian butelki i aby 
opadł w kierunku szyjki. (Obecnie 
jest to wykonywane automatycznie 
w skrzyniach obrotowych sterowa-
nych komputerowo). Po pewnym 
czasie cały osad zbiera się w szyj-
ce, przy kapslu. Aby usunąć osad 
zamraża się szyjkę w kąpieli chło-
dzącej (roztworze solanki o tem-
peraturze -18 st. C) i zdejmuje się 
kapsel, osad jest wyrzucany przez 
gaz pod ciśnieniem. Utracona w 
ten sposób objętość szampana za-
stępowana jest mieszanką starego 
wina i cukru, nazywanym liqueur 
d'expédition. Ilość cukru zawarta w 
tym dodanym płynie decyduje, czy 
szampan będzie surowy (brut), wy-
trawny (sec) lub półwytrawny (de-
mi–sec).

Niektóre szampany nie przecho-
dzą etapu dozowania: po oczyszcze-
niu zawartość butelki uzupełnia się 

czystym winem zamiast mieszanki. 
Te szampany są bardzo surowe (brut 
nature lub extra brut). Po czyszcze-
niu, zakorkowane „grzybkiem” owi-
niętym w koszyczku z drutu, wino 
musi jeszcze przed sprzedaniem 
poleżeć i... dojrzeć. 

Nazwa szampan została przez 
producentów zastrzeżona w roku 
1911. W 1928  roku nazwa szampan 
dotyczyła jedynie wina z winorośli 
uprawianych na powierzchni 8 tys. 
hektarów i dających 24 milionów 
butelek wina. Obecnie inni produ-
cenci wina musującego nie mogą 
używać nazwy szampan. Stąd wina 
musujące mają swoje nazwy w róż-
nych krajach. W niemieckojęzycz-
nych od 1900 roku stosuje się sekt, 
we Włoszech rejonu weneckiego 
– prosecco,  a także swoiste eufemi-
zmy, jak „sovetskoe igristoje” w by-
łym ZSRR i obecnie w Rosji..

– Wino szampańskie jest wyż-
szym stopniem wtajemniczenia 
każdego winiarza – mówi Aleš 
Urbánek, główny technolog „Bo-
hemia Sektu”, dodając, że nie ma 

takiego winiarza, który by nie pró-
bował go robić. – Robienie cichego 
wina jest prostsze. Wino musujące 
wymaga większego nakładu pracy 
– podkreśla. 

Ot, chociażby sam ręczny zbiór 
winogron gwarantujący, że wino-
grona dotrą w doskonałym stanie 
do miejsca tłoczenia. Szampan jest 
bowiem winem białym, pochodzą-
cym głównie z czarnych winogron 
– le pinot – i z tego powodu bez-
barwny sok nie może zostać zabar-
wiony zewnętrzną skórką. Białe wi-
no produkowane z  czarnych (mo-
drych) winogron oznaczane jest ja-
ko claret. 

Jak rozpoznać prawdziwego 
szampana od podróbki, czyli wina 
gazowanego? – pytam technologa z 
jednej z największych firm produ-
kujących sekty w RC. –  Tajemnicą 
bąbelków w oryginalnym trunku jest 
to, że tworzą się one stopniowo. Mo-
gą one być widoczne nawet po pół-
godzinie od otwarcia butelki. A bą-
belki idą od dna ku górze i dlatego 
tak pięknie wyglądają w kieliszkach 
określanych jako flet. Można też po-
znać podróbkę po... wielkości bąbel-
ków. Im wino musujące jest wyższej 
jakości, lepiej dojrzałe, tym perle-
nie jest mniejsze. Jakościowe sekty 
tworzą bardzo długo bardzo małe 
bąbelki. Sekty tanie, lub wina gazo-
wane zapienią wielkimi bąbelkami i 
szybko je tracą. 

Technologia naszego sektu i 
szampana jest taka sama. U nas 
produkujemy go z trzech rodzajów 
winorośli: z rieslingu reńskiego, 
weltlinskiego zelenego, rieslingu 
wlaszskiego. To odmiany tworzące 
więcej kwasów mających wyraź-
niejszą świeżość.

Sekt szampanowi zasadniczo 
jest równy, ale... otwieranie butel-
ki oryginału to także sygnał o jed-
nostkowych ambicjach, pozycji to-
warzyskiej, ukłon w stronę tradycji 
i uczczenie szczególnych uroczy-
stości. To znak, że dzieje się coś, co 
warto zapamiętać, bo temu właśnie 
wydarzeniu towarzyszy szampan.

MARTYNA 
RADŁOWSKA–OBRUSNIK

Fantastyczne „antidepresivum”, poprawiacz humoru, na temat którego miał swo-

je zdanie Napoleon Bonaparte mówiąc, że po zwycięstwie na niego zasługuje, 

a po klęsce jest mu niezbędny, ale także niebezpieczna broń, od której padali 

nie tylko przeciwnicy Jamesa Bonda, napój z bąbelkami w środku, kojarzony 

zazwyczaj ze świętowaniem i luksusem – jednym słowem... szampan – „wino cy-

wilizacji”, jak je określał Machiavelli, czy francuski dyplomata Charles–Maurice 

Talleyrand.

JAK WYNALAZKI MNICHA I WDOWY DOSTARCZAJĄ LUDZIOM POŻYTECZNEJ RADOŚCI, CZYLI

Ślónski balowani
Świynta my szczynśliwie przeżyli, każdy przibroł na wodze, tóż rozmy-
ślo, jako ty kila ściepać. Jedni locóm do jakichsi fitnes klubów, o kierych 
tu żodyn nigdy nie słyszoł, ale ci móndrzejsi czakajóm na bale, kiere sóm 
lepsze niż wszystki ty kluby do grómady. A czymu? Bo na takim balu sie 
pocicie do samego rana, okrzysić sie mocie czym, ku tymu możecie wy-
cióngnyć ze szyfónera ty nejpiekniejsze lónty (stroje ludowe ekstra wita-
ne), oczy napaść na przefajnym programie, aji cosi wygrać. Tóż powiydz-
cie, kaj tak jeszcze je? Odpowiydź je jyny jedna: Na naszych balach pe-
zetkaowskich, z kierych jedyn sie nazywo ŚLĄSKI, a żyje już kole sztyry-
cet roków dziynki mistrzowianóm. Tak jak ni ma naszych Beskidów bez 
Kozubowej, tak ni może być cieszyński zabawy bez BALU ŚLĄSKIGO.

Tóż w pióntek 18 stycznia Roku Pańskigo 2008 na Strzelnicy w Cze-
skim Cieszynie, przi samym moście do Polski zaś bedzie straszny łóm. Zaś 
sie bedymy bawić, śpiywać, hokać po naszymu, bo to je sercu nejbliższe. I 
jako dycki, bedzie szumny program, a muzyki tela, co nigdy. W głównym 
zolu bedóm muzykanci, co sóm znani u nas, aji w Ameryce, a choć sie 
nazywajóm nieswojo (bo to je dzisio tako moda) – RIVIERAS – grajóm 
bardzo po naszymu. Gotujymy  też, jako dycki, szumny program, kiery 
dzierżymy w tajymnicy, abyście do przodku nie wiedzieli, co Was czako, 
a co Was nie minie. Ale bedzie sie  na co dziwać. Powiymy jyny tela: Błyn-
dowianie – kierych my niedowno wybrali jako to nejpiekniejsze, co mómy 
u nas nad Olzóm. Co ukożóm, nie zdradzymy. Jakby i tego było nikierym 
za mało (bo sie mogóm nónść wybiyrziczni goście), tóż my zaprosili jeszc-
ze jednóm wywołanóm, sławnóm kapele, kiero grała kaj jyny, a wszyndzi 
sie podobała.  Nazywo sie OLZA. Dali już nic nie trzeba mówić.  W eks-
trówce bedzie wydziwiać jyny po naszymu. Rynczymy, że fajnymu śpiywa-
niu a tańczyniu nie bedzie kóńca. O inszych radościach ciała aji dusze ani 
nie piszymy, aby my Wóm wielkigo szmaku nie narobili.

Tóż Kochani, biercie szrajtofle a lećcie do Czeskigo Cieszyna, kaj w 
urzyndzie Zarzóndu Głównego PZKO (za rogym hotelu „Piast”) sóm już  
przedowane taki karteczki, co sie miejscówkami nazywajóm. Możecie se 
jich kupić każdy dziyń, w kierym sie robi, od godziny 8  do 15.  Ale radzy-
my Wóm ze szczyrego serca – nie czakejcie dłógo, abyście nie nadbyli. 
A jak przidziecie, nie bedziecie lutować. To Wóm garantyrujóm i jeszcze 
raz pieknie zaproszajóm   ORGANIZATORZI

Tajemnica bąbelków

Barbe Nicole Clicquot, zwana „Wielką Damą Szam-

pana”, nie dość, że z sukcesem poprowadziła szam-

pański biznes swojego męża, to jeszcze udoskonaliła 

produkcję.
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Szampany, sekty, prosecca i inne musujące wina, jakby ich nie nazywać, wzbu-

dzają jednakowy aplauz zarówno wśród kobiet, jak i mężczyzn, i są ozdobą każdej 

piwniczki.
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ROZMOWA Z KIEROWNIKIEM ZESPOŁU 

»OLDRZYCHOWICE«, MARKIEM GRYCZEM

Francuskie wojaże

� American Gangster (Americký 
gangster) – ten film musiał się udać. 
Chodzi o wspólne dzieło reżysera 
Ridleya Scotta (Obcy, Gladiator, 
Hannibal) i scenarzysty Steve’a Za-
liana (Gangi Nowego Yorku, Lista 
Schindlera). Techniczna perfekcja 
doświadczonego wygi, porywający 
scenariusz oparty na prawdziwych 
wydarzeniach, doborowa obsada. 
Nietypowe role przypadły zarów-
no Denzelowi Washingtonowi, któ-
ry odsłania tu swoje ciemne strony, 
jak i Russelowi Crowe, który nie 
gra już chłodnego twardziela, ale 
zakompleksionego poczciwca wy-
śmiewanego przez otoczenie. Po-
nad dwugodzinny epos o błyskotli-
wej karierze i druzgocącym upad-
ku już na starcie został okrzyknięty 
przez krytyków mianem jednego z 
najlepszych filmów gangsterskich.
� Gabinet doktora Caligari – Po 
87 latach od swej premiery do na-
szych kin znów trafia klasyka nie-
mieckiej szkoły ekspresjonistycz-
nej (patrz Pop Art 009). Wybitne 
dzieło Roberta Weine należy do 
najbardziej wpływowych filmów 
wszechczasów, sama forma graficz-
na do dziś cytowana jest przez wie-
lu fanów mrocznej kinematografii 
lat 20. 
� Z trochę mniejszym, bo tylko z 
trzyletnim spóźnieniem po amery-
kańskiej premierze, do kin trafia 
po raz pierwszy historyczny film 
Nowy Świat (Nový svět, The New 
World) – kolejne opracowanie lo-
sów indiańskiej księżniczki Poca-
hontas. Tym razem nie chodzi jed-
nak o kreskówkę Disneya, czy też 
nędzną telewizyjną adaptację – w 
krześle reżysera zasiadł bowiem 
Terrence Malick (znakomita Cien-
ka czerwona linia). Artysta ten na-
kręcił wprawdzie niewiele filmów, 
ale jak już się za coś złapie, to za-
czyna się dziać. Film demitologi-
zuje legendę, nie jest jednak suchą 
rekonstrukcją wydarzeń. Fabułę 
pełną tragedii, rozterek i miłosnych 
uniesień oplata specyficzna, me-
lancholijna atmosfera oraz niesa-
mowite ujęcia dziewiczej przyrody. 
Film prosty i piękny.

� Jestem legendą (Já, legenda, 
I Am Legend) – film dla tych, któ-
rzy nie lubią Willa Smitha (a nie 
ukrywam, że sam się do nich za-
liczam). Będą bowiem zaskoczeni. 
I to mile. Pierwsza 
rola Smitha, gdzie 
obyło się bez pseu-
dorapu i grymasów. 
Czasami mamy na-
wet wrażenie, że 
główny bohater ma 
jakieś wewnętrzne 
życie duchowe. Nie-
samowite. Poza tym 
film jest całkiem 
udaną adaptacją be-
stsellerowej powieści – postapo-
kaliptyczny świat, ostatni żywy 
człowiek w opustoszałym Nowym 
Jorku walczy z hordami bestii wy-
pełzających po zmroku z piwnic i 
strychów. Niezłe efekty, atmosfera 
wywołująca lekki dreszczyk i kil-
ka mocnych scen. Pomimo prze-
słodzonego zakończenia (a może 
właśnie dlatego) idealny film na 
weekendowy wypad do kina. Nie 
do klubu filmowego, ale tego z pop-
cornem i colą.
� Eastern Promises (Východní 
přísliby) – dwa lata po mocno prze-
cenionej Historii przemocy jej reży-
ser postanowił dać kolejną szansę 

Viggo Mortensenowi. Tak oto Ara-
gorn z Władcy Pierścieni po raz 
drugi zagrał u Cronenberga sympa-
tycznego bohatera z mrocznym ży-
ciorysem. I tym razem lepiej mu się 
to udało. Film wtajemnicza widza 
w zakulisowe 
gierki rosyjskiej 
mafii w Londy-
nie. W szpitalu 
młoda narko-
manka umiera 
w trakcie porodu 
a jedna z pielę-
gniarek (Naomi 
Watts) postana-
wia dowiedzieć 
się, co napisane 
jest w rosyjskim 
pamiętniku denatki. Okazuje się, 
że ciekawość ta sprowadzi śmier-
telne zagrożenie nie tylko na nią 
samą, ale też na jej rodzinę. Proszę 
nie oczekiwać cudów, ale film na 
pewno wart jest obejrzenia.
� 4 miesiące, 3 tygodnie i 2 dni (4 
luni, 3 saptamini si 2 zile) – podob-
no najlepszy rumuński film ubiegłe-

go roku. Nietrudno w to uwierzyć. 
Na wstępie należy powiedzieć, że 
film jest nakręcony po prostu... ech, 
poprawnie. Solidne rzemiosło, kil-
ka drobnych błędów. Mimo to trud-
no mi sobie wyobrazić człowieka, 
który mógłby wyjść z kina całkowi-
cie obojętnie. Tematyka aborcji, już 
i tak bardzo kontrowersyjna, nabie-
ra jeszcze czarniejszych barw w ru-
muńskich realiach kryzysu ekono-
micznego i społecznego. Być może 
twórcy filmu posunęli się nawet za 
daleko, starając się za wszelką cenę 
maksymalnie zdołować widza. Mo-
że jednak czasami trzeba ludzi tro-
chę szturchnąć. Fabuła jest prosta: 
dwie młode dziewczyny zostają 
wciągnięte w wir wydarzeń, które-
go praktycznie nie da się kontrolo-
wać. Naiwna Gabita i ofiarna Otilia 
zostają podle wykorzystane przez 
„lekarza”, przeprowadzającego za-

bieg w obskurnym hotelu. Nikt im 
nie podaje pomocnej dłoni, nie ma 
uśmiechów, są tylko przyspieszone 
oddechy i skradająca się panika. 
Smutne przeżycie.
� Złoty kompas (The Golden Com-
pass, Zlatý kompas) – jeden z cie-
kawszych projektów ubiegłorocz-
nego kina familijnego. Ciut bardziej 
ambitny od Opowieści z Narnii. 
Film jest adaptacją książki z pogra-
nicza SF i fantasy, opowiadającej o 
świecie w równoległej rzeczywisto-
ści, gdzie przeszłość pomieszana 
jest z przyszłością a każdy człowiek 
ma swego duchowego towarzysza – 
zwierzę. W rolach głównych Daniel 
Craig i Nicole Kidman.
� Skoro jesteśmy przy adapta-
cjach bestsellerów książkowych, to 
nie należy zapomnieć o filmie Be-
owulf. Tyle, że tym razem mowa o 
pozycji liczącej sobie ponad 1000 
lat. Robert Zemeckis, reżyser kilku 
klasycznych amerykańskich kome-
dii z Forrestem Gumpem na czele, 
zabrał się za ową relikwię anglo-
saskiej literatury z dużym rozma-
chem. Film został zrealizowany 
przy użyciu techniki performance 
capture – gra prawdziwych akto-
rów przetwarzana jest przez kom-
puter, co pozwala na połączenie 
możliwości graficznych efektów 
cyfrowych z naturalnością trady-
cyjnego procesu powstawania fil-
mów. Jest żywo i kolorowo. Ergo 
– nie należy spodziewać się wyso-
kich lotów. Miłośnikom klasycz-
nych rozwiązań polecam o wie-
le bardziej udany obraz Beowulf i 
Grendel (2005).

Dwadzieścia Pop Artów zleciało jak 

woda, nowy rok otwieramy na fil-

mowo. Tym razem zrobimy małe od-

stępstwo od tradycji, zamiast profilu 

kolejnego reżysera, nadrobimy braki 

w ubiegłorocznych oraz świeżych 

premierach. A trochę tego jest. 

Siadać, gasić, oglądamy.
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Rubrykę przygotował:
DAREK JEDZOK

Za 
dwa tygodnie pierwszy te-

goroczny Pop Art muzyczny, 

recenzje, śpiewy i hulanki. Na dzisiaj 

zamykamy kino i do przeczytania!

Na zaproszenie Rzeszowskiego Od-
działu „Wspólnoty Polskiej” zespół 
taneczny „Oldrzychowice” wy-
jechał w grudniu na występy dla 
francuskiej Polonii. Celem tej po-
dróży była francuska miejscowość 
Hénin-Beaumont. Wrażeniami z 
zagranicznych wojaży podzielił się 
z nami kierownik zespołu, Marek 
Grycz. 

Jak to się stało, że pojechaliście na 

występy do Francji?

„Wspólnota Polska” skontaktowa-
ła się z Kongresem Polaków infor-
mując, że jeden z naszych zespo-
łów może tam pojechać. Pewnie 
też i z tego powodu, że w zeszłym 
roku wygraliśmy konkurs „Tacy je-
steśmy” – KP przypomniał sobie o 
nas i zaproponował nam ten wy-
stęp. Jesteśmy bardzo szczęśliwi, 
że mogliśmy pojechać tam z całym 
zespołem. Wyjechaliśmy w czwar-
tek 13 grudnia, a wracaliśmy w po-
niedziałek 17 grudnia. Zostaliśmy 
zaproszeni na Zakończenie Roku 
Polonijnego we Francji. Pojechali-
śmy wspólnie z zespołami z Litwy 
oraz z Rzeszowa. Występowaliśmy 
w różnych miejscowościach: naj-
pierw właśnie w Hénin-Beaumont, 
w ramach owej imprezy polonijnej, 
mieliśmy też wiele występów na 
jarmarku bożonarodzeniowym w 
miasteczku Lens. Zaprosił nas na 
nie tamtejszy urząd gminny. Wy-
stępowało się tam tak jak na Gorol-
skim Święcie, „miyndzy budami”, z 
tym, że niestety w mrozie. Graliśmy 
i śpiewaliśmy kolędy, kantyczki i 
nasze gorolskie piosenki. Oprócz te-
go pokazaliśmy się również w miej-
scowości Le Touquet. Miejscowość 
ta jest położona nad morzem, jakieś 
150 km od miejsca naszych wcze-
śniejszych występów. Tam odbywał 
się Festiwal Państw Europy Środko-
wej. 

Jaki repertuar zaprezentowaliście 

francuskiej publiczności?

Pokazaliśmy tam naszą „Karczmę”. 
W związku z tym, że nie wszyscy, 
którzy nas oglądali, byli Polakami, 
stwierdziliśmy, że nie ma sensu pre-
zentować jeden z  naszych obrząd-
ków, bo byłoby to dla nich niezro-
zumiałe. A w „Karczmie” jest więcej 
śpiewania i tańczenia a mniej słów.  
Jako że przyjechaliśmy z Republi-
ki Czeskiej, to oprócz naszego gó-
ralskiego folkloru  pokazaliśmy też 
folklor z morawskich Kopanic.

Jak wyglądały Wasze spotkania 

z Polonią francuską?

Trudno mi opisać, jak wygląda Po-
lonia francuska, ponieważ mieliśmy 
do czynienia tylko z jedną organi-
zacją zrzeszającą Polaków, czyli z 
ludźmi z Domu Polskiego w Hénin-

-Beaumont. Spotkaliśmy więc czte-
rech, pięciu ludzi, którzy organizo-
wali całość. Na występy przycho-
dziły albo starsze osoby, albo osoby, 
których prababcia, czy babcia wyje-
chały do Francji. Te mówiły po pol-
sku czasami dobrze, a czasami zna-
ły tylko parę słów. Ale nawet jak gra-
liśmy na tym bożonarodzeniowym 
jarmarku, to podchodzili do nas lu-

dzie, którzy mó-
wili po polsku. 
Jednak nie mie-
liśmy możliwo-
ści do nawiąza-
nia jakichś bliż-
szych kontaktów 
z tamtejszą Polo-
nią, więc trudno 
mi opisać, jaka 
sytuacja tam pa-
nuje.

Udało Wam się 

zwiedzić jakieś 

ciekawe miejsca?

W zasadzie na 
zwiedzanie nie 

było czasu. Przyje-
chaliśmy w piątek 
w południe, zaraz 

po południu występowaliśmy. Poje-
chaliśmy na rozpoczęcie jarmarku 
w Lens, gdzie graliśmy i śpiewali-
śmy kolędy. Kolędowaliśmy rów-
nież wspólnie z zespołem z Litwy. 
W sobotę przed południem zwie-
dzaliśmy miasto Lille. Po południu 
znowu graliśmy na jarmarku a wie-
czorem pojechaliśmy nad morze. 
Tam jednak już niczego nie widzie-
liśmy, bo było ciemno i akurat był 
odpływ. W niedzielę jeszcze zagra-
liśmy na jarmarku, no i wróciliśmy 
do domu.

Czy możesz zdradzić plany zespołu 

na najbliższy okres? Macie może 

zaplanowane jeszcze jakieś zagra-

niczne wojaże?

Na Koncert Świąteczny chcieliśmy 
przygotować tańce rzeszowskie, 
które opracował dla nas Adam Mi-
lerski z „Olzy”. Ten program już jest 
zrobiony, jednak z powodu wyjaz-
du do Francji nie mieliśmy czasu 
na jego doszlifowanie. Chcieliby-
śmy go pokazać już w kwietniu, lub 
na początku maja, kiedy będziemy 
organizować w Oldrzychowicach 
spotkanie z naszym zespołem. Po-
każemy na nim nasz ubiegłoroczny 
program „Rekrutkę” oraz właśnie 
tańce rzeszowskie. Powoli zastana-
wiamy się, nad czym będziemy pra-
cowali w lecie. Ale to wszystko na 
razie jest w sferze projektów.

Z narybkiem nie macie problemu?

Na szczęście istnieje grupa „Ma-
łe Oldrzychowice”, tam jest teraz 
pięć par. Powolutku będziemy ich 
wciągać do tych naszych układów, 
by mogli z nami pojechać do Wisły 
i trochę się zżyli z tą starszą grupą. 
Myślę, że są dobrze przygotowani, 
mają podstawy, dużo tańców już 
znają. Wierzę, że uda się ich wcią-
gnąć do naszego zespołu. Oprócz 
tego mamy jeszcze „Tyrkę”. Jednak 
dzieci po opuszczeniu „Tyrki”, kie-
dy odchodzą z oldrzychowickiej 
podstawówki do trzynieckiej szko-
ły, tracą kontakt z zespołem. Na 
szczęście więc Janka Kantor wzię-
ła się za prowadzenie „Małych Ol-
drzychowic” i przygotowuje ich do 
przejścia do naszego zespołu. Zoba-
czymy, jak będzie dalej. Ważne są 
też występy, wyjazdy, to daje moty-
wację do przychodzenia na próby, 
do pracy w zespole.  
 HALINA SIKORA

Zespół taneczny Oldrzychowice kolęduje we francuskim mia-

steczku Lens.
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SOBOTA 5 STYCZNIA 

� TVP 1 
5.50 Sukces 6.42 Był taki dzień 5 stycz-
nia 6.45 Smaki polskie 7.00 Dzień dobry 
w sobotę 7.30 Rok w ogrodzie 8.00 Wia-
domości 8.15 Ślub w domu samotności 
8.45 Nowy Testament - Posługa św. Pawła 
9.10 Kuchcikowo - gotowanie na ekranie 
- Włoskie przysmaki 9.30 Ziarno 10.05 
Scooby, gdzie jesteś? Noc w muzeum 
10.30 Siódme niebo - Życie i śmierć (film 
USA) 11.15 Kandydat 11.40 Zadziwiające 
życie bezkręgowców - Wielkie społeczno-
ści 12.10 Podróżnik - Doliny narciarskie 
12.30 Kuchnia z Okrasą 13.00 Wiado-
mości 13.10 Kapuśniak 15.00 Sąsiedzi 
- Gdzie diabeł mówi dobranoc (s.) 15.30 
Śmiechu warte 15.55 Świąteczne „Ran-
czo” 16.55 Rajd Dakar 2008 - Polacy w 
Rajdzie Dakar 17.00 Teleexpress 17.20 
Złota sobota (pr. roz.) 18.10 Faceci do 
wzięcia - Ze śmiercią mu do twarzy (s.) 
18.40 Złota sobota - Kulisy 19.00 Wieczo-
rynka 19.30 Wiadomości 19.55 Rajd Da-
kar 2008 - Kronika 20.10 Gala Mistrzów 
Sportu 21.55 Gala Mistrzów Sportu - Lo-
sowanie 22.05 Tolerancyjni partnerzy 
(film USA) 23.50 Życie zaczyna się po 
czterdziestce 1.15 Billy i Colette (film 
fran.) 2.45 Był taki dzień 5 stycznia. 

� TVP 2 
6.05 Echa Panoramy 6.35 Gwiezdny pi-
rat - Pościg 7.05 Spróbujmy razem 7.30 
Poezja łączy ludzi - Mój ulubiony wiersz 
„Jestem sama” 7.40 M jak miłość (s.) 
8.30 Pytanie na śniadanie 10.30 Wielcy 
odkrywcy 10.40 Rafa koralowa 11.40 
Na dobre i na złe (s.) 12.35 Egzamin z 
życia 13.25 Święta wojna - Doktor Chart 
Afgański 14.00 Familiada (teleturniej) 
14.35 Złotopolscy - Czy Wiesiek ma 
romans (s.) 15.05 Smaczne go! Krysty-
na Tkacz 16.00 Miłość na antypodach 
(film USA) 17.40 Na wyłączność 18.00 
Program lokalny 18.30 Panorama 18.50 
Sport-telegram 19.10 Europa da się lubić 
- Familijna 20.00 Zawód: pan młody (film 
USA) 21.55 Słowo na niedzielę 22.10 Psy 
wojny (film bryt.) 23.55 Sylwester z dwój-
ką - Wrocław 2007/2008 0.45 Gwiazdy 
na pokazie - Victoria's Secret 1.25 Noc 
zagadek - teleturniej interaktywny. 

� TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 7.45 Aktualności 7.50 
Narciarski weekend 8.00 Magazyn hoke-
jowy 8.30 Serwis info 8.45 Bajki dla dzie-
ci 9.15 Serwis info - flesz 9.16 Serwis eko-
nomiczny 10.02 Życie raz jeszcze 10.55 
Serwis kulturalny 11.01 Było, nie minęło 
11.30 Serwis info 11.56 16/16 13.00 Te-
lenowyny 13.30 Serwis info 14.02 Na 
rozkaz 14.30 Serwis info 14.54 Serwis 
kulturalny 15.01 Biznes - tydzień 16.01 
Punkt widzenia 16.45 Aktualności 16.50 
Tygodnik regionalny 18.00 Aktualności 
18.45 Narciarski weekend 18.55 Deskitu 
19.00 Jubileusz TV Katowice 19.30 Pora 
na kulturę 20.01 30 minut ekstra 20.49 
Tygodnik Polski 21.45 Aktualności 22.30 
23.31 Patrol 23.52 Rajd Dakar 2008 0.19 
30 minut ekstra 0.47 Studio Wschód. 

� POLSAT 
5.30 Wstawaj! Gramy! (pr. muz.) 6.00 
Pierwsza miłość (s.) 6.45 Jesteśmy 7.15 
Power Rangers (s. USA) 7.45 Hugo 8.15 
Dotyk anioła 9.15 Ewa gotuje 9.45 Eure-
ko, ja to wiem 10.45 Przygody Tomcia 
Palucha i Calineczki 12.15 Jaś Fasola 
12.45 Czarodziejki (s.) 13.45 Dom nie do 
poznania 14.45 Się kręci 15.15 Daleko od 
noszy (s.) 15.45 Tylko miłość (s.) 16.45 
Trzeci bliźniak 18.50 Wydarzenia 19.30 
Miodowe lata (s.) 20.00 Kevin sam w No-
wym Jorku (film USA) 21.55 Studio Lot-
to 22.35 Halo Hans 23.35 Zimne piekło 
(film kanad.) 1.30 Flic Story 3.20 Nagro-
da gwarantowana. 

� TVC 1 
6.10 Z kangurzej kieszeni 6.20 Czeskie 
bajki 6.30 Sezamie, baw się razem z 
nami 6.55 Bolek i Lolek (s. anim.) 7.05 
Willy Fog w poszukiwaniu przygód (s. 
anim.) 7.30 Garfield i przyjaciele (s. 
anim.) 7.55 Niech żyje szkoła! 8.10 Trzej 
królowie (film anim.) 9.25 Śladami 9.45 
Sprawy detektywa Partacza 10.15 Czło-
wiek znad Śnieżnej Rzeki (film austral.) 
12.00 Wiadomości 12.05 Z metropolii, 
Tydzień w regionach 12.30 Auto Moto 
Revue (mag.) 12.55 Niewiedza nie uspra-
wiedliwia 13.10 Królestwo dzikiej natury 
(cykl dok.) 13.40 Między nami zwierzę-

tami 14.10 Moda – Ekstrawagancja – Ma-
niera (mag.) 14.35 Oczarowanie (s.) 15.25 
Gwiazdy tańczą w sylwestra 16.00 Epoka 
lodowcowa (film anim.) 17.20 Taxi 17.57 
Minuta z przyrody 18.00 Wiadomości 
18.10 Maharal – tajemnica talizmanu 
(s.) 18.45 Wieczorynka 18.55 Losowanie 
Szczęśliwej Dziesiątki 19.00 Wiadomo-
ści 20.00 Godzina prawdy (pr. roz.) 21.05 
Namiętności (film USA) 23.10 Wiadomo-
ści, sport 23.20 Losowanie Szczęśliwej 
Dziesiątki 23.25 Życie seksualne ziemian 
(film USA) 0.55 Czarne anioły. 

� TVC 2 
6.10 Wiadomości TVS 6.30 Wiadomo-
ści regionalne 7.50 Panorama 8.30 Cu-
downa planeta (cykl dok.) 9.20 Puchar 
Świata w narciarstwie zjazdowym Špin-
dlerův Mlýn (transmisja) 10.40 Muzyka 
dęta 11.10 Świat książek 11.40 Dziennik 
czytelnika... Powieść niedźwiedzia 11.55 
Simpsonowie (s. anim.) 12.20 Puchar 
Świata w narciarstwie zjazdowym Špin-
dlerův Mlýn (transmisja) 13.40 Dolna 
Austria 13.55 Tour de Ski 2008 Włochy 
(transmisja) 15.15 Śladami globalnego 
ocieplania 16.15 Kamera w podróży 
(cykl dok.) 17.10 Tajemnice morskiego 
królestwa (dok.) 18.00 O języku czeskim 
18.15 Poszukiwania sztuki 18.30 Kultura.
cz (mag.) 19.00 L. Janáček: Sinfonietta 
19.30 Ćwiczmy z TVC 19.35 Simpsono-
wie (s. anim.) 20.00 Bedřich Smetana: 
Pocałunek (opera) 21.55 Thomas Messer 
– moje życie z Guggenheimem (dok.) 
22.50 Noc z Andělem 0.20 Wielka mu-
zyka nocna 1.00 Hotel Zacisze (s.) 1.30 
Wielka muzyka nocna. 

� NOVA 
6.40 Brzydkie kaczątko (s. anim.) 7.05 
Animowany świat pana Magoo (s. anim.) 
7.30 Cudowny świat Walta Disneya 8.15 
W.I.T.CH. (s.) 8.40 O.C. (s.) 9.25 Eso (lista 
przeb.) 10.30 Poszlaka (film USA) 12.00 
Dzwońcie do TV Nova 12.30 Morderca 
skrywa twarz (film czes.) 14.10 Film o fil-
mie 14.25 Pogromcy duchów (film USA) 
16.15 Mr. Bean (s.) 16.45 Jumpin' Jack 
Flash (film USA) 18.35 Przyprawy (mag.) 
19.30 Wiadomości, sport, pogoda 20.00 
Sahara (film koprod.) 22.10 Policja (film 
USA-niem.) 0.10 Hitman – Cena zemsty 
(film USA) 2.10 Voyeur. 

� PRIMA 
6.35 Tutenstein (s. anim.) 7.00 Przygody 
Olivera Twista (s. anim.) 7.20 Dookoła 
świata w 80 dni (s. anim.) 7.45 Sylwester 
i Tweety (s. anim.) 8.00 Dzika Afryka (s. 
dok.) 8.35 Salon samochodowy 9.25 Nie 
do wiary 10.20 Columbo (s.) 11.50 Che-
rokee Kid (film USA) 13.35 Ptaki (film 
USA) 15.50 Sahara (film USA-austral.) 
18.00 Wiadomości, prognoza pogody 
18.05 Jak zbudować marzenie 18.55 Wia-
domości, sport 19.25 M.A.S.H. (s.) 20.00 
Na serio (film niem.) 22.05 Jezioro Salton 
(film USA) 0.10 Hangman (film USA) 
1.55 Szansa bez granic. 

NIEDZIELA 6 STYCZNIA 

� TVP 1 
6.15 Fitness Club 6.40 Był taki dzień 
6 stycznia 6.42 Marzenia Felicji 7.00 
Transmisja mszy św. z Sanktuarium Bo-
żego Miłosierdzia w Krakowie Łagiew-
nikach 8.00 Domisie - Kluczyki 8.20 
Angielski z Jedynką, czyli The Best Guest 
Show 8.30 Teleranek 8.55 W krainie bo-
gów 11.00 Pod prasą 11.25 Tydzień 11.55 
Między ziemią a niebem 12.00 Anioł 
Pański 12.15 Między ziemią a niebem 
13.00 Wiadomości 13.05 Podrap mnie 
w plecy (film USA) 14.40 Kyle XY (film 
USA) 15.25 Planeta Ziemia - W słodkich 
wodach 16.15 Rajd Dakar 2008 - Polacy 
w Rajdzie Dakar 16.20 Puchar Świata 
- Turniej Czterech Skoczni w Bischofsho-
fen 18.40 Przeboje 2007 19.00 Wieczo-
rynka 19.30 Wiadomości 20.15 Męska 
rzecz (film USA) 22.00 Ghost World (film 
kopr.) 23.50 Gala Mistrzów Sportu 0.10 
Idiota (film ros.) 1.55 Kinematograf 2.30 
Wratislavia Cantans 2007 - Concerto Ita-
liano i Rinaldo Alessandrini 2.55 Był taki 
dzień 6 stycznia. 

� TVP 2 
6.10 Kopciuszek (s.) 7.00 Złotopolscy (s.) 
8.20 Wyjechani 8.50 Z Dwójką bezpiecz-
niej 9.05 Podziel się radością - kolędy z 
Lublina 10.00 Wielcy odkrywcy - Bene-
dykt Polak 10.10 Wojciech Cejrowski 
boso przez świat 10.40 Wstęp do filmu 
National Geographic 10.45 Zabójcze są-
siadki 11.45 Podróże kulinarne Roberta 
Makłowicza 12.25 Faraon (film polski) 

14.00 Familiada (teleturniej) 14.30 Zło-
topolscy - Co z tą ciążą (s.) 15.00 Szansa 
na sukces - Maciej Maleńczuk 16.05 Na 
dobre i na złe - Psia mama (s.) 17.00 Bar-
wy szczęścia (s.) 18.00 Program lokalny 
18.30 Panorama 18.50 Sport-telegram 
19.10 Podróże z żartem - W głąb Ziemi 
20.05 Więcej niż wszystko (film USA) 
21.45 Raport specjalny 22.30 EURO-
express 22.40 Ulice kultury 23.00 Grze-
chy po polsku - Mitomania 23.40 Charlie 
Chaplin 1.30 Noc zagadek - teleturniej 
interaktywny. 

� TV KATOWICE 
6.34 SpełniONA w biznesie 6.49 In-
tegracja 7.02 Wierzę, wątpię, szukam 
7.30 Serwis info 7.45 Aktualności 7.50 
Nie tylko dla pobożnych 8.00 Koncert 
życzeń 8.45 Śląska lista przebojów 9.00 
Światowiec 9.30 Serwis info 10.02 O co 
chodzi? 10.30 Serwis info 10.56 Serwis 
kulturalny 11.00 Teleplotki 11.30 Serwis 
info 12.02 Telewizja objazdowa 12.30 
Serwis info 13.00 Jacek Sobala - zapra-
szam 14.00 Sport 15.00 Nieznani spraw-
cy 16.00 Półkowniki 16.30 Serwis info 
16.45 Aktualności 16.50 Z życia Kościo-
łów 17.15 Cała naprzód 17.30 Serwis info 
18.00 OTV - pasmo lokalne 20.30 Serwis 
info 20.51 Młodzież kontra 21.30 Serwis 
info 21.45 Aktualności 0.01 Rajd Dakar 
2008 0.28 Puchar Świata w biathlonie - 
Oberhof 1.58 Serwis info. 

� POLSAT 
6.00 Pierwsza miłość (s.) 7.15 Gadżet i 
Gadżetinis (s anim.) 7.45 Tutenstein 8.15 
Power Rangers (s. USA) 8.45 Kochanie, 
zmniejszyłem dzieciaki (s.) 9.45 Słonecz-
ny patrol (s.) 10.45 Didier 12.45 Puchar 
Himalajów 14.45 Piotr Bałtroczyk przed-
stawia 15.45 Sue Thomas - Słyszące oczy 
FBI 16.45 Świat według Kiepskich (s.) 
17.45 Rodzina zastępcza plus - Banita 
18.50 Wydarzenia 19.30 Miodowe lata 
- Golfista (s.) 20.00 CSI: Kryminalne za-
gadki Miami 22.00 Biały labirynt 0.30 
Sposób użycia 1.00 Rozmowy nocą. 

� TVC 1 
6.05 Rok ma 12 miesięcy 6.25 Bajka 6.35 
O prosiaczku i koźlęciu (bajka) 6.50 Pora-
nek z Dadą (dla dzieci) 7.00 Willy Fog w 
poszukiwaniu przygód (s. anim.) 7.30 Bo-
isko 7 9.45 Kalendarium 10.00 Wędrują-
ca kamera (mag.) 10.30 Obiektyw (mag.) 
11.00 Taka zwykła rodzina (s.) 11.45 Po 
czesku 12.00 Pytania V. Moravca 13.00 
Wiadomości 13.05 Krzesiwo (bajka) 
14.05 Magazyn religijny 14.25 Magazyn 
chrześcijański 14.40 Film o serialu 15.00 
Cech panien kutnohorskich (film czes.) 
16.30 Słowo na niedzielę 16.40 TVC 
17.00 Koncert 17.57 Minuta z przyrody 
18.00 Wiadomości 18.05 Etykieta 18.15 
Pieskie życie 18.45 Wieczorynka 18.55 
Losowanie Szczęśliwej Dziesiątki 19.00 
Wiadomości 19.55 Losowanie Sportki i 
Szansy 20.00 Anielskie oczy (film czes.) 
21.35 168 godzin 22.05 Wiadomości, 
sport 22.15 Losowanie Sportki i Szan-
sy 22.20 Stacja końcowa Wenecja (film 
niem.) 23.55 Wydział spraw zamknię-
tych (s.) 0.40 Świat sztuki 1.25 Talk show 
J. Krausa. 

� TVC 2 
6.50 Wiadomości TVS 7.15 City Folk 
- Praga, 2004 7.50 Panorama 8.30 Antolo-
gia czeskiego humoru 9.20 Puchar Świa-
ta w narciarstwie zjazdowym Špindlerův 
Mlýn (transmisja) 10.45 Poszukiwania 
sztuki 11.00 Klub filmu animowanego 
11.55 Poszukiwanie czasu utraconego 
12.20 Puchar Świata w narciarstwie zjaz-
dowym Špindlerův Mlýn (transmisja) 
13.40 Szwecja – góry w zimie 13.55 Tour 
de Ski 2008 Włochy 16.00 Świat sztuki: 
Blake Edwards 16.45 Znaki i rytuały 
16.55 Święci i świadkowie 17.10 Filmowe 
powroty: Całe szczęście (film br.) 18.35 
Kultura.cz (mag.) 19.00 Bedřich Smetana 
– ojciec czeskiej muzyki 19.30 Ćwicz-
my z TVC 19.35 Simpsonowie (s. anim.) 
20.00 Wieczór na temat... Architektura 
22.00 Na pływalni z... (talk show) 22.25 
Teatr żyje! (mag.) 22.55 Dogrywka 23.25 
Czeska Filharmonia dla młodzieży 0.25 
Godzina prawdy 1.20 Simpsonowie. 

� NOVA 
6.25 Brzydkie kaczątko (s. anim.) 6.55 
Animowany świat Pana Magoo (s. anim.) 
7.20 Cudowny świat Walta Disneya 8.10 
W.I.T.CH. (s. anim.) 8.35 Łowca krokodyli 
(s. dok.) 9.30 Sue Thomas: Słyszące oczy 
FBI (s.) 10.20 Kobieta prawa (s.) 12.00 
Agencja bez ryzyka (s.) 12.45 Zemsta żo-
ny (film fr.) 14.15 Słonie z Kilimandżaro 

(dok.) 15.10 Pozdrowienia z Rosji (film 
br.) 17.10 Detektyw Monk (s.) 18.00 Po-
radnik domowy 18.55 Obywatelskie judo 
(pr. publ.) 19.30 Wiadomości, sport, po-
goda 20.00 Trójkąt bermudzki 1/3 (film 
br.-USA) 21.35 Odłamki 22.05 Zagubie-
ni (s.) 22.50 Kamienie śmierci (s.) 0.30 
Strażnik Teksasu (s.) 1.40 Nieprzyjaciel 
mojego nieprzyjaciela (film USA). 

� PRIMA 
6.35 Tutenstein (s. anim.) 7.00 Przygody 
Olivera Twista (s. anim.) 7.20 W 80 dni 
dookoła świata (s. anim.) 7.45 Sylwester 
i Tweety (s. anim.) 8.25 Tajemnice woj-
ny (s. dok.) 9.25 Świat 2008 (mag.) 9.55 
Mary-Kate i Ashley: Rewia mody (dok.) 
10.25 Columbo (s.) 11.55 Receptariusz 
prima pomysłów 13.00 Niedzielna par-
tia (pr. dys.) 14.05 Dwaj zgryźliwi tetry-
cy (film USA) 16.10 List w butelce (film 
USA) 18.45 Wiadomości, prognoza pogo-
dy, sport 19.25 M.A.S.H. (s.) 20.00 „Ber 
nebo neber“ (quiz show) 21.10 Rekin (s.) 
22.10 Łowcy duchów (s.) 23.10 Blade (s.) 
0.05 Jak zbudować marzenie 0.45 Szansa 
bez granic 1.25 Zadzwoń do jasnowidza.

PONIEDZIAŁEK 7 STYCZNIA 

� TVP 1 
5.55 Był taki dzień 7 stycznia 6.00 Kawa 
czy herbata? 8.00 Wiadomości 8.15 Kwa-
drans po ósmej 8.30 Tom - Tom na Kara-
ibach (s.) 8.55 Sąsiedzi - Malowanie okna 
(s.) 9.05 Gumisie - Most na rzece Gumiś 
9.30 Fifi - Bąbelkowy interes 9.40 Świnka 
Peppa - Śpiąca Królewna 9.45 Fifi - Za-
pominalska Fifi 10.00 Siedem pieśni Ma-
rii - oratorium leśniowskie 10.50 Wielki 
świat małych odkrywców - Zima zła... 
11.10 Moda na sukces (s.) 12.00 Wiado-
mości 12.10 Agrobiznes 12.20 W kolejce 
po euro 12.40 Plebania (s.) 13.05 Klan (s.) 
13.30 Jaka to melodia? (teleturniej) 13.50 
Smaki polskie 14.05 Byli sobie odkryw-
cy - Amerigo Vespucci 14.30 Program 
rozrywkowy 15.00 Wiadomości 15.10 
Najlepsze lata 16.05 Moda na sukces (s.) 
16.55 Rajd Dakar 2008 - Polacy w Rajdzie 
Dakar 17.00 Teleexpress 17.20 Celownik 
17.35 Klan (s.) 18.00 Jaka to melodia? 
(teleturniej) 18.30 Plebania (s.) 19.00 
Wieczorynka 19.30 Wiadomości 20.20 
Czerwone komety (film polski) 21.30 
Jerzy Kawalerowicz - faraon polskiego 
kina 22.05 Bracia i siostry 23.00 Donnie 
Brasco (film USA) 1.00 Kojak - Uważaj, o 
co się modlisz 1.50 Notacje - Franceska 
Michalska. 

� TVP 2 
6.25 Statek miłości (s.) 7.15 Telezakupy 
7.30 EUROexpress 7.35 Przystanek praca 
7.50 Niezwykłe ranki Marcina Ranka - 
Koledzy klony 8.10 M jak miłość (s.) 9.00 
Pytanie na śniadanie 11.15 SpełniONA w 
biznesie 11.35 Dr Quinn (s.) 12.25 Złoto-
polscy - Telewizja (s.) 12.55 Weterynarz 
na safari (s.) 13.30 Znaki czasu 13.55 
Sylwester z dwójką - Wrocław 2007/2008 
14.20 Smaczne go! Jerzy Kryszak 15.10 
Flipper - Długi weekend (s.) 15.55 Na 
dobre i na złe - Psia mama (s.) 16.50 Je-
steś tym, co jesz - Lorna Slater 17.25 Co 
ludzie powiedzą 18.00 Program lokal-
ny 18.30 Panorama 19.05 Koło fortuny 
19.40 Anna Dymna - spotkajmy się 20.10 
M jak miłość (s.) 21.00 Kulisy serialu 
„M jak miłość” 21.10 Brzydula Betty (s.) 
22.00 Kryminalne zagadki Las Vegas (s.) 
22.50 Warto rozmawiać 23.50 Panorama 
0.05 Cybulski - ostatnia podróż 0.55 Wło-
dzimierz Nahorny w hołdzie Szymanow-
skiemu - Mity 1.50 Wielcy odkrywcy 1.55 
Noc zagadek - teleturniej interaktywny. 

� TV KATOWICE 
6.00 Serwis info 7.45 Aktualności 7.50 
Gramy dla was 8.00 Serwis info - flesz 
8.02 Gość poranka 8.30 Serwis info 8.35 
Korespondent TVP o poranku 8.45 TV 
Katowice poleca 9.00 Serwis info 9.15 
Serwis info - flesz 9.21 Przegląd prasy 
9.30 Serwis info 10.10 Gość poranka 
10.30 Serwis info 11.03 Biznes - otwarcie 
dnia 11.30 Serwis info 12.08 Komentarz 
- kraj 13.08 Komentarz - świat 14.08 Ko-
mentarz - kraj 15.05 Serwis ekonomicz-
ny 15.10 Raport z Polski 16.13 Rozmo-
wa dnia 16.45 Aktualności 16.50 Poza 
rządem 17.00 TV Katowice poleca 18.00 
Aktualności 18.45 Tropiciele 19.00 Śląza-
ków portret własny 19.15 Tygodnik regio-
nalny 19.35 TV Katowice poleca 20.01 
Minęła 20-ta 20.30 Serwis info 21.05 Te-
lekurier bliżej ciebie 21.45 Aktualności 
22.16 Ekonomia i rynek 0.00 Rajd Dakar 
2008 0.29 Miasta porty - okna na świat 
Władywostok. 

� POLSAT 
6.15 Adam i Ewa (s.) 7.15 TV market 7.30 
Wielka wygrana (teleturniej) 8.30 Łowcy 
skarbów (s.) 9.30 J.A.G. - Wojskowe Biu-
ro Śledcze 10.30 Rodzina zastępcza plus 
- Wieczór poezji mafijnej 11.30 Samo ży-
cie (s.) 12.00 Zostać miss (s.) 13.00 Świat 
według Kiepskich (s.) 14.00 Pierwsza mi-
łość (s.) 14.45 Mamuśki - Nazwisko 15.15 
Świat według Bundych (s.) 15.45 Wyda-
rzenia 16.15 Interwencja 16.30 Graczy-
kowie (s.) 17.00 Rodzina zastępcza plus 
- Serce teścia (s.) 18.00 Pierwsza miłość 
(s.) 18.50 Wydarzenia 19.30 Samo życie 
20.00 Z Archiwum X (s.) 21.00 Uniwer-
salny żołnierz - Powrót (film USA) 23.00 
Nieustraszeni 0.00 Nagroda gwaranto-
wana 1.00 Nocne randki. 

� TVC 1 
5.59 Dzień dobry z TVC 8.30 Sezamie, 
baw się razem z nami 9.00 Cech panien 
kutnohorskich (film czes.) 10.30 Nie-
chciani lokatorzy (dok.) 11.25 Człowiek 
a technika (cykl dok.) 11.50 Niewiedza 
nie usprawiedliwia 12.00 Wiadomości 
12.30 Sama w domu (mag.) 13.25 Ćwicz-
my z TVC 13.40 Oczarowanie (s.) 14.40 
Simpsonowie (s. anim.) 15.10 Legendy 
Kung Fu (s.) 16.00 Kwiz dla dzieci 16.30 
Tajemnice Toma Wizarda 16.45 Zaczaro-
wane przedszkole 17.15 AZ-kwiz 17.40 
Czarne owce (pr. publ.) 17.55 Prognoza 
pogody 17.57 Minuta z przyrody 18.00 
Wiadomości regionalne 18.15 Chłopa-
ki w akcji (mag. kul.) 18.40 Żywe serce 
Europy 18.45 Wieczorynka 18.55 Loso-
wanie Szczęśliwej 10 19.00 Wiadomości, 
wiadomości regionalne, prognoza pogo-
dy, sport 20.00 Dobra dzielnica (s.) 21.00 
Podróż po Krakowie 21.30 Reporterzy 
TVC 22.10 Uwięzieni za żelazną kurtyną 
22.25 Atomowy amant (film USA) 0.10 
168 godzin 0.40 Polityczne spektrum 
1.10 Ally Mc Beal. 

� TVC 2 
6.10 Wiadomości TVS 6.30 Stop 6.35 
Kultura.cz 7.30 TVC 7.50 Panorama 8.30 
Okno do nieba 9.00 Dzień dobry z Mo-
raw i Śląska 11.25 AZ-kwiz 11.50 Żywe 
serce Europy 12.00 Mieszkać – to sztu-
ka (mag.) 12.30 Czarne owce (pr. publ.) 
12.45 Angielski dla najmłodszych 12.55 
Trzej królowie (film anim.) 14.10 Lekcja 
śpiewu 15.00 Śladami globalnego ocie-
plania (dok.) 16.00 Przygody nauki i tech-
niki 16.30 Kobieta, głowa rodziny 17.00 
Wzgórze (film br.) 19.00 Film o serialu 
19.20 Wiadomości w języku migowym 
19.25 Ćwiczmy z TVC 19.35 Simpso-
nowie (s. anim.) 20.00 Pojedynek przy-
wódców (s. dok.) 20.45 Nieznani boha-
terowie 21.10 Lekarz umierającego czasu 
(s.) 22.20 Po czesku 22.30 Wydarzenia, 
komentarze 23.05 Sport 23.10 Terra mu-
sica 23.55 Fokus TVC24 0.20 Nocny klub 
filmowy: Bierz forsę i w nogi (film USA) 
1.45 Maneż Bolka Polívki. 

� NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 8.30 Hotel 
Hansson (s.) 9.20 Powrót do przyszłości 
(film USA) 11.20 Kroniki dzikiej natury 
(dok.) 11.50 Ulica (s.) 12.25 Tequila i Bo-
netti (s.) 13.15 Lenssen i spółka (s.) 14.05 
Ostry dyżur (s.) 14.55 Czarodziejki (s.) 
15.45 Świat według Bundych (s.) 16.10 
Agenci NCIS 17.00 Popołudniowe wiado-
mości, sport, pogoda 17.35 Kryminalne 
zagadki Miami (s.) 18.30 Ulica (s.) 19.30 
Wiadomości, sport, pogoda 20.00 Miejsce 
w życiu (s.) 21.10 Weekend (mag.) 21.45 
Dr House (s.) 22.35 To nie jest komedia 
dla kretynów (film USA) 0.05 Alias (s.) 
1.20 Talk show. 

� PRIMA 
6.30 Flipper i Lopaka (s. anim.) 7.05 Przy-
gody Olivera Twista (s. anim.) 7.30 X-
-Men: Początek (s. anim.) 8.00 Sylwester i 
Tweety (s. anim.) 8.15 Niesamowita natu-
ra (s. dok.) 8.40 Malcolm w tarapatach (s.) 
9.10 Jesteś moim życiem (s.) 10.00 Krok 
za krokiem (s.) 10.55 Diagnoza morder-
stwo (s.) 11.50 Hunter (s.) 12.45 Lekarz z 
gór (s.) 13.40 Morderstwa niedoskonałe 
(s.) 14.40 Renegat (s.) 15.30 Sprawa dla 
dwu (s.) 16.40 Prawo i porządek (s.) 17.40 
Wiadomości regionalne 17.45 Minuty 
regionu 18.00 Wiadomości, prognoza 
pogody 18.05 5 kontra 5 (pr. roz.) 18.55 
Wiadomości, sport 19.25 M.A.S.H. (s.) 
20.00 Zgadnij, kim jestem (pr. roz.) 21.10 
Uwaga, faceci! (s.) 22.10 Gaz do dechy 
(s.) 0.10 Jednostka do zadań specjalnych 
(s.) 1.00 Sexy szansa 1.40 Zadzwoń do 
jasnowidza.

Telewizja zastrzega sobie prawo zmian w programie
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UWAGA! – Zapraszamy wszystkich peł-
nomocników gminnych i przedstawicieli 
organizacji na kolejne posiedzenie Rady 
Przedstawicieli Kongresu Polaków w RC 
15. 1. o godz. 16.00 w siedzibie Kongresu 
Polaków w RC.
TRZYNIEC OSIEDLE – MK PZKO zapra-
sza na zebranie sprawozdawcze połączo-
ne z prelekcją i wystawą z okazji 60-le-
cia PZKO 13. 1. o godz. 15.00 do Domu 
PZKO im. A. Wawrosza w Trzyńcu na 
Tarasie.
BOCONOWICE – MK PZKO zaprasza 
19. 1. od godz. 19.00 do Domu Kultury na 

TRADYCYJNY BAL. Do tańca i zabawy 
zagra popularny BLAF. Wejściówki w ce-
nie 190 kc można zamawiać pod nr. tel. 
724 348 217 lub u rejonowych.
BŁĘDOWICE – Klub Kobiet i Klub Senio-
ra zapraszają na spotkanie 9. 1. o godz. 
15.00 do Domu PZKO.
� MK PZKO zaprasza 19. 1. o godz. 
19.00 do Domu PZKO na Tradycyjny Bal. 
Wystąpią Błędowianie, gra orkiestra „Fo-
rum”. Przedsprzedaż miejscówek w pon. 
i śr. w godz. 12-17 w bibliotece Domu 
PZKO. Tel.: 596 434 114, e-mail: bledowi-
ce@pzko.cz.
BYSTRZYCA – Klub Seniora i Klub Ko-
biet przy PZKO zapraszają na wigilijkę 
8. 1. o godz. 16.00 do Domu PZKO.

LESZNA DOLNA – MK PZKO i Koło Ma-
cierzy Szkolnej przy PSP w Trzyńcu 1  
zaprasza 25. 1. od godz. 19.00 do Domu 
PZKO na tradycyjny bal. W programie 
wystąpi ZR Suszanie. Do tańca przygry-
wa MrBaby. Miejscówki 250 kc (w cenie 
kolacja) można rezerwować pod nr. tel.: 
558 335 710, 606 937 459, po godz. 19.00. 
Sprzedaż miejscówek 14.-15. 1. (godz. 17-
-19) w Domu PZKO i starej kuchni przy 
szkole.
KARWINA  FRYSZTAT –  Zarząd MK 
PZKO – w związku ze zbliżającym się 
Balem PZKO – zaprasza 8. 1. o godz. 
17.00 wszystkich swoich rejonowych do 
frysztackiego Domu PZKO. Obecność ko-
nieczna. 

� Zespół „Przyjaźń“ zaprasza swoich 
członków 7. 1. już o godz. 17.00 do frysz-
tackiego Domu PZKO na walne zebra-
nie w związku ze zbliżającym się jubile-
uszem 50-lecia zespołu.
CZ. CIESZYN – Biblioteka Miejska przy 
ul. Ostrawskiej zaprasza na wykład pt. 
„Sytuacje kryzysowe w życiu kobiety” 
9. 1. o godz. 17.00. Prelegentem będzie 
Gabriela Rajdusová.
� MK PZKO Centrum zaprasza na spo-
tkanie pt. „Jak to kiedyś było u nas na gra-
nicy”  17. 1. o godz. 17.00 do Klubu PZKO 
przy ul. Bożka. 
UWAGA SENIORZY HPC! –  zebranie 
kierownictwa HKS „Zaolzie” 9. 1. o godz. 
10.00 w siedzibie RN HPC w Cz. Cieszy-
nie. Obecność konieczna!
CIERLICKO, STANISŁAWICE – Kluby 
Kobiet oraz Klub Seniora zapraszają na 
spotkanie do DPŻW na Kościelcu 10. 1. 
o godz. 16.00.
CIERLICKO KOŚCIELEC – zaprasza na 
BAL POD RWD 19. 1. od godz. 19.00 do 
DPŻW na Kościelcu. Do tańca gra gru-
pa „Sunset”. Miejscówki w cenie 280 kc 
do nabycia u p. Marii Legerskiej, tel.: 
596 424 041 lub autoleg@volny.cz.
SUCHA GÓRNA – Zarząd MK PZKO za-
prasza na jubileuszowe zebranie spra-
wozdawcze 6. 1. o godz. 15.00 do sali Do-
mu Robotniczego.
� MK PZKO zaprasza na tradycyjny 
górnosuski Bal PZKO 19. 1. o godz. 19.00 
do sali Domu Robotniczego. Sprzedaż 
miejscówek w cenie 250 kc w dniach 6., 
9.-11. 1., 14. 1.  i 15. 1. w godz. 15-17 w 
Domu PZKO.
PTTS „BŚ” – zaprasza członków i sympa-
tyków na noworoczny wymarsz na Skał-
kę 6. 1. Dojście dowolne. Rejestracja w 
schronisku w godz. 10-12. Odjazd pocią-
gów z Cz. Cieszyna o godz. 7.33 i 8.20.
GRÓDEK –  MK PZKO wraz z urzędem 
gminy zapraszają na noworoczny turniej 
w tenisie stołowym do sali miejscowej 
restauracji U Burego. Dnia 5. 1. przebie-
gnie turniej dzieci, 6. 1. turniej dorosłych. 
Prezentacja w godz. 8-8.30.

UWAGA! – Śpiewnik „Śpiewamy wszy-
scy” J. Wierzgonia jest do nabycia w księ-
garniach w Cz. Cieszynie (ul. Čapka), 
Trzyńcu (pod arkadami), Jabłonkowie (na 
rynku), Bibliotece Regionalnej i sklepie 
Agape na rynku w Karwinie Frysztacie.
STONAWA – MK PZKO zaprasza na tra-
dycyjne „Stonawskie ostatki” 2. 2. do Do-
mu PZKO od godz. 19.00. Przedsprzedaż 
biletów w Domu PZKO 9. 1. w godz. 8-10 
i 14-16. Cena biletu 300 kc. Program, or-
kiestra „Rytmus”.
MISTRZOWICE –  Miejscówki na  trady-
cyjny Bal Śląski, organizowany przez MK 
PZKO 18. 1. w Cz. Cieszynie na Strzelni-
cy, można nabywać  w Biurze ZG PZKO. 

SPRZEDAM samochód Fiat PUN-
TO 55 S - nowe przewody hamulco-
we i sprzęgło. Rok produkcji 1996 
za 45 000 kc. Tel.: 558 712 135, 
605 564 991. GL-005
TAXI Trzyniec tel. 800 224 225 –  aż 
6 osób.  GL-760

NAWSIE – Chór Żeński „Melodia” zapra-
sza na koncert noworoczny 6. 1. o godz. 
15.00 do Domu PZKO w Nawsiu.
CZ. CIESZYN – Koncert kolęd, pastora-
łek i utworów sakralnych chórów „Tralla-
la”, „Trallalinki”, zespołu flecików „Skow-
ronki” oraz „Company Molin” na instru-
mentach dętych i klawiszowych 5. 1. o 
godz. 16.00 w kościele rzymskokatolic-
kim w Alejach Masaryka.
STONAWA – Gmina Stonawa zaprasza 
6. 1. o godz. 9.00 do kościoła ewange-
lickiego na koncert kolęd w wykonaniu 
Chóru MK PZKO w Stonawie, a na po-
południe 6. 1. zaprasza do kościoła para-
fialnego św. Marii Magdaleny, gdzie wy-
stąpi utalentowana rodzina Palowskich z 
Olbrachcic.

Spółka YAWAL CS, s. r. o. 
poszukuje

kobiety lub mężczyzny na stanowisko 

referenta spraw administracyjno-biurowych
 Wymagania:

� wykształcenie średnie
� znajomość pracy na PC
� znajomość języka polskiego
� znajomość języka angielskiego lub niemieckiego mile widziana
� prawo jazdy kategorii B 
Oferujemy:

� stabilną pracę w międzynarodowej firmie
� pracę w młodym kolektywie
� wynagrodzenie wg własnego zaangażowania
� bonusy dla pracowników 

List motywacyjny wraz z CV prosimy przesyłać pod niżej wskazany adres lub 
pocztą elektroniczną na poncza@yawal.cz do 21 stycznia 2008. 

YAWAL CS, s. r. o., Masarykovy sady 18, 737 01 Český Těšín, tel. 558 737 813
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Nie umarłem, bo wiem, że będę stale żył
w sercach tych, których kochałem.

Dnia 4. 1. 2008 obchodziłby 60 lat nasz Kochany 
Mąż, Tatuś, Dziadek i Zięć

śp. WŁADYSŁAW GRYCZ

z Trzyńca. Wszystkich, którzy Go znali, prosimy 
o chwilę wspomnień. Żona z rodziną. 

 

GL-009

Dnia 7. 1. 2008 mija 10. rocznica śmierci naszego 
Ukochanego

śp. LEONA  KAJZARA

z Suchej Górnej. O chwilę cichych wspomnień prosi 
córka z rodziną.  RK-236

Upływa szybko życie...

We czwartek 3 stycznia obchodziłaby 90. rocznicę 
urodzin Pani

śp. AGNIESZKA  ŁUPIŃSKA - PIEGZA

z Jabłonkowa, zaś pod koniec grudnia  minęła już 
14. rocznica Jej zgonu. O chwilę wspomnień prosi 
rodzina.  GL-014

Wyrazy głębokiego współczucia koledze Jarosła-
wowi Kornasowi z powodu zgonu Żony

śp. HELENY KORNAS
składają członkowie ChNP.  GL-010

Kto kochał – nie zapomni.
Kto znał – niechaj wspomni.

Dnia 1. 1. 2008 minęła 1. rocznica 
śmierci naszego Kochanego Mę-
ża, Ojca, Brata, Szwagra, Zięcia i 
Dziadka

śp. ZBIGNIEWA CHLEBIKA

z Karwiny, który 23. 1. 2008 ob-
chodziłby 56. urodziny. O chwilę 

wspomnień proszą żona Alenka, synowie Pavel i 
Radek z rodzinami. RK-240

Dnia 5 stycznia 2008 mija 10. rocz-
nica śmierci

śp. EWY KOLORZOWEJ 

z domu Narog z Rychwałdu. 
O chwilę wspomnień prosi najbliż-
sza rodzina.  GL-011

Czekała na uśmiech 
Po którym mogła by przejść
Na drugi brzeg
Gdzie jest ciepło
I kwitnie bez …

Wanda Górska( fragment)

Prosimy o łaskawe dotknięcie pa-
mięcią i poświęcenie chwili zadu-
my

śp. WANDZIE BERGER,
która kochała dzieci, kwiaty oraz poezję. Dnia 4. 1. 
2008 minęło 80 lat od Jej urodzin….
Pragniemy również wysłać z naszych serc pereł-

ki wspomnień Jej 
Rodzicom 

śp. EMILII  
i śp. JANOWI 
KLIMSZOM

z Datyń Dolnych. 
Za pamięć dzięku-
ją najbliżsi.  RK-004

Dnia 7. 1. 2008 mija 3. bolesna rocz-
nica śmierci naszego Drogiego

śp. MVDr. JANA RUCKIEGO

Wszystkich, którzy Go znali i za-
chowali w pamięci, o chwilę wspo-
mnień proszą najbliżsi. GL-769

Rok już nie ma Cię wśród żywych, 
miłym i kochanym, 
dla nas zawsze pozostaniesz... 

Dnia 7. 1. 2008 mija 1. bolesna 
rocznica śmierci 

śp. EMANUELA TURONIA
z Wędryni. Z szacunkiem i miło-
ścią wspominają najbliżsi.  AD-195

Dnia 6. 1. 2008 mija 1. rocznica 
śmierci naszej Kochanej Mamusi 
i Babci

śp. MARII SŁOWIK

z Piosecznej.  Wszystkich, którzy 
razem z nami poświęcą Jej chwilę 
wspomnień, dziękują najbliżsi.  
 GL-758

W tej ziemi wyrosłam.
Ta ziemia mnie karmiła.
Tej ziemi służyłam,
w tej ziemi odpocznę...

W głębokim żalu pogrążeni za-
wiadamiamy krewnych i znajo-
mych, że dnia 27 grudnia 2007 
w wieku 85 lat zmarła nasza 
Droga Matka, Teściowa, Babcia, 
Prababcia, Bratowa, Szwagierka 
i Ciocia

śp. HELENA CYMORKOWA
z domu Mamica, zamieszkała w Oldrzychowi-
cach. Drogą Zmarłą pożegnamy w środę 9 stycz-
nia 2008 r. o godz. 14.00 z kościoła ewangelickie-
go w Oldrzychowicach na miejscowy cmentarz. 
Zasmucona rodzina.  AD-001

Czas szybko mija, lecz pamięć
w naszych sercach pozostaje.

Dnia 7. 1. 2008 mija 3.  rocznica, 
kiedy umilkło serce naszego Dro-
giego

śp. PAWŁA SAMCA

z Bystrzycy. O chwilę wspomnień 
proszą najbliżsi.  AD-003

Wiodący producent wyrobów branży 
spożywczej poszukuje osoby 

do produkcji warkoczyków serowych

Wymagania:
�   odpowiedzialność, uczciwość 

i zaangażowanie
�   pracowitość, sumienność, 

dokładność
O bliższe informacje prosimy dzwonić 

pod numer telefonu 775 323 746.
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Firma handlowa poszukuje

osoby do sprzedaosoby do sprzedażży okien y okien 

i nadzoru realizacji zami nadzoru realizacji zamóówiewieńń

Wymagania:

�  wykształcenie 
średnie

�  znajomość 
pracy na 
komputerze

�  zdolności 
organizacyjne

�  dokładność 
i precyzyjność

� prawo jazdy kat. B

Miejsce zatrudnienia w Karwinie

Zainteresowanych prosimy 
o przesłanie życiorysu pod adres el.: 

info@OKokna.cz
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LIDIA HAJDUKOWA – właścicielka 

Zakładu Pogrzebowego w Jabłonko-

wie oznajmia, że od 2. 1. 2008 

będzie również czynna 

jej kancelaria w Trzyńcu.

Adres kancelarii: ulica Pocztowa 

445 (piekarnia Gwuzd – 1 . piętro), 

tel. 558 339 296.
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Banik Ostrawa i Fotbal Trzyniec, dwaj 

reprezentanci naszego terenu w pierw-

szej i drugiej lidze piłkarskiej, jako 

pierwsi wznowili w nowym roku przygo-

towania do wiosennego sezonu. 

BANIK OSTRAWA
W kadrze Ostrawy doszło jak na ra-
zie tylko do kosmetycznych wzmoc-
nień. Z pierwszym zespołem trenu-
je kwartet młodych piłkarzy z dywi-
zyjnej B drużyny – Mário Križan, 
Pavel Ricka, Ondřej Ficek i Tomáš 
Vrťo. Kondycyjną zaprawę z zespo-
łem absolwują od czwartku rów-
nież rekonwalescenci Petr Toma-
šák i Martin Lukeš. Lewy pomocnik 
Petr Tomašák powraca do zajęć tre-
ningowych po prawie roku, Martin 
Lukeš po półrocznej przerwie. Obaj 
wyleczyli już kontuzję kolana, ale 
zdaniem lekarzy klubowych dopie-
ro styczniowe treningi pokażą, czy 
piłkarze są w stanie w pełni włączyć 
się do zajęć z drużyną. Trener Karel 
Večeřa do połowy stycznia nie mo-
że liczyć jeszcze na Renego Bolfa. 
Doświadczony obrońca przechodzi 
w tych dniach ostatnie badania i w 
razie pozytywnego wyniku dołączy 
do drużyny dopiero podczas obo-
zu w Turcji, zaplanowanym na 21 
stycznia. W nowoczesnym ośrodku 
treningowym w miejscowości Anta-
lya ostrawianie będą mieli za sobą 
kondycyjną część przygotowań i na 
zgrupowaniu w Turcji powinni szli-

fować już wyłącznie elementy czy-
sto piłkarskie. W planach jest kilka 
meczów sparingowych, w tym poje-
dynek z polskim Zagłębiem Lubin.  
– Zagramy na dobrze przygotowa-
nych boiskach trawiastych, co w na-
szej strefie klimatycznej jest raczej 
niemożliwe – powiedział „GL” trener 
Ostrawy Karel Večeřa. Przed wy-
jazdem do Turcji Banik zaliczy kil-
ka meczów kontrolnych na sztucz-
nym trawiastym boisku w Witkowi-
cach. Jednym z rywali będzie rów-
nież drugoligowy Fotbal Trzyniec 
(19. 1.). Na najbliższy poniedziałek 
zaplanowany jest sparing z drugo-
ligowym FC Slowacko, w ramach 
zgrupowania w Luhaczowicach. Z 
kurortu wracają ostrawianie w nie-
dzielę 13 stycznia. Rewanżowa run-
da I ligi rusza 16 lutego. Jako spraw-
dzian generalny posłuży towarzyski 
mecz ze słowacką FC Dubnicą (9. 2. 
o godz. 17.00).

FOTBAL TRZYNIEC
Oprócz zmian w kierownictwie 
klubu (o których informowaliśmy 
już przed świętami), w drugoligo-
wym Trzyńcu nastąpiły też zmia-
ny kadrowe. Pod Jaworowym nie 
ma już Jakusa, Dombiego, Brezni-
čana i Čelůstki, a dyrektor sporto-
wy klubu Zdeněk Dembinný nie 
wyklucza kolejnych cięć. Trzyńcza-
nie znajdują się w trudnej sytuacji 
i jeżeli chcą realnie marzyć o ura-
towaniu drugoligowej skóry, mu-
szą przed rozpoczęciem wiosennej 
rundy poważnie wzmocnić zespół. 
Do świeżych nowych twarzy w klu-
bie należą René Formánek, Martin 

Lipčák i Richard Veselý. Najwięk-
szym wzmocnieniem powinien być 
doświadczony stoper Formánek, 
który trafił do Trzyńca z pierwszo-
ligowej Sigmy Ołomuniec. 32-letni 
obrońca nie przebił się jesienią do 
pierwszoligowego składu Sigmy 
(m.in. za sprawą kontuzji) i woli 
grać w drugiej lidze, aniżeli zagrze-
wać ławkę rezerwowych. – Liczymy 
na jego doświadczenie, René powi-
nien pokierować naszą defensywą 
– powiedział „GL” Zdeněk Dembin-
ný. Trzyniec rozwiązał też drugi pa-
lący problem, a mianowicie pozycję 
pierwszego golkipera. Pod Jaworo-
wy przyszedł słowacki bramkarz 
Martin Lipčák, broniący ostatnio 
barw trzecioligowej słowackiej dru-
żyny FC Neded. Lipčák ma na swo-
im koncie 250 pierwszoligowych 
występów, bronił też bramki Słowa-
cji podczas igrzysk olimpijskich w 
Sydney 2000. Drugi ze Słowaków, 
29-letni napastnik Richard Veselý, 
jest królem strzelców regionalnej 
ligi austriackiej (w barwach klubu 
Herzogenburg), zaś w przeszłości 
strzelał bramki również w Spisz-
skiej Nowej Wsi czy Rapidzie Bra-
tysława. Wiele wskazuje na to, że 
także wiosną pozostanie w Trzyńcu 
pomocnik Jan Berger. Pierwszy no-
woroczny sparing zaliczy Trzyniec 
12 stycznia. Podopieczni trenera 
Miroslava Kouřila zmierzą się na 
wyjeździe ze słowacką Żyliną. Od 
21 stycznia Trzyniec przebywać bę-
dzie na zgrupowaniu kondycyjnym 
w Luhaczowicach.  
 JANUSZ BITTMAR

W ostatni weekend roku 2007 odbył 
się w Kocobędzu 9. turniej w tenisie 
stołowym „O mistrza Kocobędza”. 

WYNIKI – kat. główna męż-
czyzn: 1. Andrzej Buchta (Siła 
Ustroń, gościnne występy w Cz. 
Cieszynie), 2. Rostislav Bugoš (So-
kol Ropica), 3. Štefan Čujdík (ČSA 
Karwina); mężczyźni ponad 60 lat: 
1. Jaroslav Čellar (Sokol Ropice), 2. 
Jiří Bajtek, 3. Rudolf Kliment (obaj 
VOKD Darków); młodsi chłopcy: 1. 
1. Dominik Frejvold, 2. Adam Sztu-
la, 3. Kamila Sikorová (wszyscy Sla-
via Orłowa); starsi chłopcy: 1. To-
máš Jarkovský (Slavia Orłowa), 2. 
Jan Kavický (Sokół Kocobędz), 3. 
Josef Pohrom (DDM Cz. Cieszyn); 
juniorzy: 1. Tomáš Urbanczyk (TŽ 
Trzyniec), 2. Petr Štika (SKST Ha-
wierzów), 3. Lukáš Reicher (KLUB-
sten Karwina).  (jb)

Z WIZYTĄ W BANIKU OSTRAWA I FOTBALU TRZYNIEC

Piłkarze wznowili zajęcia
GÜNTER GRASS  – »Przy obieraniu cebuli«
Wyd. „Oskar”. W najnowszej książce Grassa auten-
tyczność góruje nad fikcją, pamięć nad wyobraźnią. 
Głównymi motywami książki są: bolesny rozrachu-
nek z własną przeszłością, miłość do matki i spotka-
nych kobiet, rodzinnego Gdańska, walka o przetrwa-
nie na froncie, w obozie jenieckim, w kopalni, wśród 
powojennych ruin i przemożna pasja tworzenia. O 
książce stało się głośno na świecie, zanim jeszcze 
ukazała się na rynku, gdy autor wyjawił swoją tajem-
nicę, dotyczącą służby w Waffen-SS.

ANDRZEJ STASIUK – »Dojczland«
Wyd. „Czarne”. Osnowa fabularna tej książeczki – 
śmiesznej, a zarazem melancholijnej – jest prosta: od 
kilkunastu lat Andrzej Stasiuk jako pisarz odbywa tu-
ry objazdowe po krajach niemieckojęzycznych. Czy-
ta, odpowiada na pytania, wraca do hotelu, rano wsia-
da w pociąg, idzie na spotkanie, czyta, odpowiada na 
pytania, wraca do hotelu... – „Jest to opowieść o nieła-
twym losie literackiego gastarbajtera” – mówi autor.

Książki można nabyć lub zamówić w Klubie Pol-
skiej Prasy i Książki przy ul. Čapka w Cz. Cieszynie 
(nr tel. 558 740 226).  (kor)

22-letni Szwed Linus Thornblad z 
rekordem życiowym 238 cm jest ko-
lejną gwiazdą, która potwierdziła 
swój przyjazd na mityng „Beskidz-
ka Poprzeczka” (21 stycznia w trzy-
nieckiej hali Stars).

Mityng wchodzący w skład serii 
„Morawska Tour” już teraz poszczy-
cić się może znakomitymi skoczka-
mi. Główną atrakcją pierwszych 
zawodów w Hustopeczach (19. 1.) 
będzie występ Chorwatki Blanki 
Vlasić, w międzynarodowej ankie-
cie dziennikarzy uznanej za naj-
lepszą lekkoatletkę Europy 2007. 
W sezonie 2008, zdominowanym 
przez letnie igrzyska olimpijskie 
w Pekinie, Blanka Vlasić nie chce 

pozostawić niczego przypadkowi. 
Jak zapowiedziała organizatorom, 
start w Hustopeczach traktuje bar-
dzo poważnie i będą to jej pierw-
sze zawody w tym roku. Chorwat-
ka niestety, wbrew wcześniejszym 
zapowiedziom, wystartuje tylko w 
Hustopeczach. Wyłącznie w Trzyń-
cu pojawi się natomiast halowy wi-
cemistrz świata, Rosjanin Andrej 
Tereszin, którego rekord życiowy 
wynosi 236 cm. – Mityngi w Husto-
peczach i Trzyńcu są także okazją 
do wywalczenia minimum kwalifi-
kacyjnego do halowych mistrzostw 
świata w Walencji – powiedział 
„GL” menedżer „Morawskiej Tour” 
Alfons Juck. (jb)

HOKEJ NA LODZIE – ekstraliga: 
Trzyniec – Sparta Praga (jutro, 17.00). 
II liga: Orłowa – Blansko i Karwina – 
Hodonin (jutro, 17.00).  (jb)

Nagrodę (do odbioru w redakcji) za rozwiązanie krzyżówki z ub. soboty otrzymuje: Sta-

nisław Siedloczek z Trzyńca. Z 80 autorów poprawnie rozwiązanych krzyżówek świą-
tecznych drogą losowania wyłoniono 5 nagorodzonych: Danuta Adamus z Ropicy, Alicja 

Borzowa z Cz. Cieszyna, Wanda Gągolowa z Orłowej, Gabriela Kotajna z Trzyńca oraz 
Józef Wałach z Bystrzycy. Płyty można odebrać w redakcji.

� KOWALCZYK NA PODIUM. Justyna Kowalczyk zajęła trzecie miejsce 
w finale biegu sprinterskiego w Asiago - szóstego etapu prestiżowego cyklu 
Tour de Ski. Polka, która przed wczorajszą rywalizacją była mocno przezię-
biona, przed startem zmuszona była zażyć antybiotyk. Wygrała Szwedka 
Charlotte Kalla z czasem 2.51,0 s. Druga na mecie Rosjanka Natalia Koro-
stieliewa straciła do Kalla 0,6 s. Polka, finiszująca na trzeciej pozycji, straci-
ła do zwyciężczyni 1,2 s. Kowalczyk w czterech z sześciu dotychczasowych 
zawodów TdS plasowała się na trzeciej pozycji. Prowadząca w cyklu TdS 
Finka Virpi Kuitunen zajęła piąte miejsce w finale B.
� SIATKARZE W OSŁABIONYM SKŁADZIE. Wczoraj podjęta została de-
cyzja o wyborze zawodników na turniej kwalifikacyjny do igrzysk olim-
pijskich, który odbędzie się w Izmirze. W siatkarskiej reprezentacji Polski 
znaleźli się: Paweł Zagumny, Łukasz Żygadło, Piotr Gruszka, Bartosz Ku-
rek, Daniel Pliński, Wojciech Grzyb, Marcin Możdżonek, Krzysztof Igna-
czak, Sebastian Świderski, Dawid Murek, Krzysztof Gierczyński i Marcin 
Wika. W turnieju kwalifikacyjnym z powodu kontuzji zabraknie Mariu-
sza Wlazłego, Michała Winiarskiego i Grzegorza Szymańskiego. Polacy na 
pierwszy ogień zmierzą się w poniedziałek z Hiszpanią, dzień później z 
Włochami, a 9 stycznia z Holandią. (jb, PAP)

TURNIEJ TENISA STOŁOWEGO

O mistrza Kocobędza

Wiatr pokrzyżował plany
Trzeci konkurs Turnieju Czterech 
Skoczni w Innsbrucku z powodu 
silnego wiatru został odwołany i 
przełożony na dziś do Bischofsho-
fen. Jest to pierwsza taka sytuacja w 
56-letniej historii TCS. Dziś o godz. 
13.00 ma odbyć się trening, a po 
nim kwalifikacje. Konkurs rusza o 
godz. 13.45.  (jb)

Kolejna gwiazda »Beskidzkiej Poprzeczki«

Linus Thornblad

Turysta pyto Eskimosa:
– Ciekawe, co wy tu robicie, jak je 
lato, a co w zimie?
– W lecie chytómy ryby i kochómy 
sie.
– A w zimie?
– W zimie sie ryby chytać nie do...

� � �
Właściciel sklepu poszeł wieczór 
skóntrolować, czy wszystko w po-
rządku, i ścignył synka, jak sie do-
biyroł do okna wystawowego.
– Idymy do twojigo taty – wrzask-
nył sklepikorz – już ón cie oduczy 
kraść!”
– Nie muszymy nigdzi chodzić, tata 
je w sklepie.

� � �
Na meczu piłkarskim jakosi baba 
sie wydziyro:
– Naucz sie sędziować, baranie! Co 
tyn gupek wyprawio? Sędzia ka-
losz!
Kibic, kiery stoi wedle tej baby, 
mówi do ni:
– Jak tak może pani obrażać cudze-
go człowieka?!
– Ón ni ma wcale cudzy, to mój 
chłop!

� � �
– Mama, tata chyba jeszcze nie do-
szedł do siebie po wczorajszych uro-
dzinach...
– Czymu tak myślisz?
– Bo siedzi w kuchni i goli lusterko!

� � �
Salcze na łożu śmierci:
– Wiysz, Icek, tyn twój ukochany 
syn, nu ón nie być twój.
– Jako nie być mój?
– Pamiętosz tyn porucznik co pore 
roków tymu miyszkoł u nas latym? 
Jo mu dać milión, co by mi zrobić 
dziecko. I ón mi go zrobić na twojim 
łóżku...
– Co ty, Salcze, pleciesz! – prawi 
Icek. – Porucznik zrobić synka z 
mojóm żónóm, za moji  piniądze, w 
moim łóżku i ón teraz ni ma mój?!

� � �
Spotkali sie dwo chłopi. Jedyn mówi 
do drugigo:
– Wiela ty mosz właściwie roków?
– Nie wiym.

– Jak to nie wiysz?!
– Nie wiym i tela!
– A gorzołke pijesz?
– Nie pijym.
– Cygaretle kurzysz?
– Nie kurzym.
– Dziołuche jakóm mosz?
– Ni, ni móm.
– To nimosz nie więcej jak dziesięć 
roków!

� � �
Przychodzi blóndyka do sklepu, pra-
wi:
– Dejcie mi, paniczko, papiyr.
– Do pisanio?
– Ni, do d...
Podała kupczyczka blóndynce pa-
piyr, a ta mówi:
– Jeszcze mi dejcie mydło.
– Toaletowe?
– Ni, na gębe.

� � �
Spotkały sie na balu maskowym 
dwie baby. Jedna mówi do drugij:
– Widzisz tego faceta tam pod fila-
rym?
– Nó, widzym.
– Cały czas sie na mie gapi. Co zro-
bić, żeby sie odczepił?
– Jo by na twojim miejscu spróbowa-
ła bych ściepać maske.

� � �
Amerykanie wylądowali na mie-
siączku. Dziwajóm sie, a tam pełno 
Chińczyków.
– Skąd żeście sie tu wziyni? – py-
tajóm. Na co jedyn z tych Chińczy-
ków:
– Wyszlimy jedyn po drugim.

� � �
Jedyn z wariatkowa siednył do auto-
busu i skasował naroz pięć biletów.
– Czymu skasował pan aż pięć? 
– pyto go jakisi facet.
– Jedyn żech skasowoł, bo każdy 
musi bilet mieć. Drugi na wypadek, 
jakbky sie mi stracił piyrszy. Trze-
ci, jakby sie kaj zapodzioł drugi. 
Czworty, jakbych kaj posioł trzeci. 
A piąty, jakbych zapómnioł, kaj 
móm czworty.
– Nó dobre – prawi tyn facet. – A 
jakby sie panu stracił aji piąty?
– To móm przeca bilet miesięczny!

Rozwiązanie krzyżówki z 29 grudnia:
Poziomo: 3. PANDORA 9. CZÓŁNO 10. LEADER 11. DRUCZEK 12. ANEMIK 13. MA-
ZGAJ 14. OBUDOWA 18. SZTAMPA 21. INACZEK 25. TREMO 26. MANASLU 27. SKRO-
BIA 28. MSZAŁ 31. APOLONIA CHAŁUPIEC 38. ŁZA 39. FAUNISTA 40. GOSPOSIA 
41. TAG 42. SZCZUPAK 46. ATALANTA 51. FATRA 53. MARUDER 54. NUDYSTA 55. 
OBIAD 56. SIEMION 57. EPIFORA 58. TOTEM.
Pionowo: 1. CZYNSZ 2. KŁAMCA 3. PODKOP 4. NAURU 5. OCZKO 6. ALKMAN 7. BAL-
ZAC 8. REMAKE 15. BATUMI 16. DRESZCZ 17. WIOSŁA 18. SAMBA 19. TONDO 20. 
MASŁO 22. AARAU 23. ZĄBKI 24. KWARC 29. SAŁATKA 30. AHAGGAR 32. PŁACZ 
33. LINCZ 34. NASYP 35. ŁASKA 36. PŁOZA 37. EGIPT 42. SAMOSZ 43. CARMEN 44. 
URDZIK 45. AFRONT 47. TANDEM 48. LODŻIA 49. NESTOR 50. ARARAT 52. TWIST.


